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Po m o d le i  k i  a#

K raków, 19 listopada.
(k. s.) W y d aw ca  i d y rek to r najw iększego 

d zienn ika  angielsk iego  »D aily _Ncws«, p . A. _ . 
O ertner nap isa ł w swoim dzienniku  w dniu 
1 sierpnia. 1914 ro k u  a r ty k u ł p. t. ^Dlaczego 
nie pow inniśm y w alczyć?* W  a rty k u le  tym  
czytam y;

„Spokój wszystkich krajów, życie milionów lu­
dzi leżą w tej chwili w ręku jednego człowieka 
cara Rosyi. Czy Rosya jest krajem, za który po­
winniśmy się skrwawić? Czy mamy ucKjnw, o 
fiyę tryumfatorką. nad Azyą i Duropą. -o pj 
lania. Bo jakkolwiek car ma w ripiu wa0ę, m j 
m a m y  c a r a  w i r ę k u ,  w skutet c .̂eb  ̂ y 
j e s t e ś m y  tymi, którzy w ostatniej ins an yi r
strzygają, czv Europa ma spłyną .rw ą .

te? , . . r , j  ter.nU-nch C7.ytamy depeszę,.Vv dzisiejszych dzienni .-oicn j  j • ,
r, ™ L. i Pnło-żcme obecne me zda­r ł  e a t e r a  z  P e t e r s b u r g a :  „ i  o m z t i i  v. _  _

je się okazywać zmiany ku po ^

alanŁa z fontem przy armacie 
Sytuacyę rozświetla 

Widzimy cara z ręką na wa­
pna gnąc s

Ant

Podróż
floty bm vi\k iei * Portlaódu wywarła głębokie wra 

y p  .J- J Bev,,njenia.mi Japonii umocniła zenie i razom z zapt' i_“ i _l  1 .............  .
Rosyę w zamiarze
(moro than confinncd)
gdyby błyskawica.
dze jak spogląda ku Angin, pragnąc stąd uzyskać 
pewność, której potrzebuje. Niechaj Anglia po- 
■wie- Ni® — poruszysz wagę na swoje własne ry­
zyko — a on z pewnością da spokój.

“ p OT-h,ia. się uran, ze powinniśmy być spokojni, 
bo” Niemcy ćsi<? rozzuchwalą przekonawszy się, że 
w0,*y 7i j]a„ii nic potrzebują się obawiać. Ale 
teraz nie chodzi o Niemcy, bo wszystko obraca się 
koło Rosyi- Rosya jest tą, która każde nasze 
elowo może rozzuchwalać, lub skłaniać do umiar­
kowania. Co się tyczy bezpośredniej sprawczyni 
konfliktu — Serbią to z Serbią przecież nie może­
my ?ymp.atyW,v' “M-- Zamordowanie następcy tronu 
i jogo żony było zbrodnią brutalną i yJm-uą i skut- 
kieift pprzysięaenia, któro w całości było w Ser­
bii inspirowane i przygotowano. Zbrodnia ta była 
punktom kulminacyjnym w całym szeregu czy­
nów. z którego wszystkie miały na celu wywoła­
nie rewolucyi słowiańskiej w Ausbro-Węgrzech. 
Nie potrzebujemy bronić żądań ultimatum, ale 
nikt nic może zaprzeczyć prowokacja, nikt nie 
twierdzi, że Austrya n i  o m i a ł a  p r a w a  p o ­
d y k t o w a ć  t y m  z b r o d n i a r z o m  t w a r- 
d y c h  w a r u n k ó w ,  jujęliby Austrya i Serbia 
pyły. izolowane. W jakimżo celu wywołuje sio te­
raz wojnę europejską? Czy na to, aby Serbię o- 
cbronić przed karą?^

Czy dlatego, żc Serbia jest narzędziem Rosyi? 
W Belgradzie rozwijał swą działalność podczas 
wojny bałkańskiej najprzewrotniejszy % dyploma­
tów rosyjskich. Na drodze przez Belgrad spodzie- 
wa się Rosya uzyskać hegemonię na Ba,łkanie 
Czy mamy jakikolwiek interes w tom, aby Rosy; 
do' tego pomagać? J e ż e l i  s p o w o d u j e m y  
u p a d e k  N i e m i e c  i d o  n o m o ż e m y R o- 
ę y i  do  o b j ę c i a  d y k t a t u r y  n a d  A z y ą  
i * E u r o p ą, t o b y ł o b y  t o  n a j w i o k s z e m 
n i e s z c z ę ś c i e m ,  j a k i e b y m -o g ł o s p o- 
t k a e z a c h o d n i ą  k u l t u r ę  i c y w i 1 i z a 
c v o. Byłby to powrót do barbarzyństwa, tryumf 
eknnnoi'0 Ła,boł>oiiu nad oświecoucm życiem ducłio 

uowoozesnogo świata-. N a s z a n e u t r a 1-

czny tuż przed wojną, nie spotęgował się teraz ronicę, stw ierdzając, żp pierwotnie rad a  gabi- 
w szesnastym miesiącu nietylko bezskutecznej, netow a londyńska uchwaliła w całe nie porna- 
alo nieszczęśliwej dla Anglii wojny?  ̂ jgać Serbii i że z tego powodu Oarson wiaśnie

Może sobie taki bankrut polityczny, jak  Chur- podał się do dymisyi. Dopiero przedstawienia 
cliii, opowiadać na swoją- obronę, co mu się po- JoJfre‘a  i nalegania z Paryża spowodowały 
doba, iuogą^ słuchacze jego party i oklaskiwać zmianę zapatryw ania gabinetu angielskiego, 
go naw et. Ntc to bowiem nie zmieni faktu, -,:o któraj w yraziła się w cmfatycznoj zapowiedzi 
Anglia jest znużona wojną, k tóra już przed wy- (Greya, że Anglia liędzip broniła Serbii, 
buchem swoim budziła w niej bardzo mieszano j Czy można wyobrazić sobie mniejszą konsc- 
uczucia.  ̂ _ jkw encyę i większą bezplanowość w działaniu,

Człowiek, który, jak  Churchik na  dziewięć aniżeli to, co ujawniła k ró tka  historya stosun- 
dnł przed upadkiem Antwerpii zapowiedział pu-,- ku  gabinetu Asąuitba ‘do Serbii? Najpierw nie 
błiczme, żo najpotężniejsza ta  tw ierdza świata- obcą wcale Serbii ratować, potem  zapowiadają 
może trzym ać się jeszcze cały rok, nie ma ani jej ra tunek  z taką  emfazą, że można sobie wyr- 
intelektnałnego ani^ moralnego au to ry te tu  do obrazić, iż Anglia rzuci całą swą potęgę dla u- 
wypowiadama uczuć i pragnień narodu angicl- ratow ania Serbii, wreszcie redukują tę zapo- 
skiego. Z dnia na dzień okazuje się coraz wy-- wiedź do — m anifcstacyi politycznej, po któ- 
raźniej, że au to ry te t toa traci coraz bardziej rej czyny m ilitarne bynajmniej nie potrzebują 
cały gabinet Asąuitba. Foreign Office nigdy następować... I to  wszystko w problemie tak 
za cały czas swego wielowiekowego trw ania nie niesłychanie ważnym dla Anglii, jak  bałkański, 
był w Anglii w ystawiony na  taką  k ry tykę i ta- w kw estyi, dla której rozwiązania ta  sam a An- 
kio ataki, jak te, k tóre teraz do niego są ze- glia podjęła tak  skandalicznie zakończoną wy- 
wsząd przypuszczane. Sam a tak ty k a  rządu, w prawę na Da-rdancle.
szczególności zaś sir E dw arda Greya, jest naj-1 Panujący  w rządzie angielskim cliaos, bynaj- 
wymowniejszym dowodem nie sity, ale wzrasta- j mniej nio świadczy o sile i spokoju, k tóre jedy- 
jącej słabości. [nie mogłyby nadawać jakąś rzeczywistą war-

Na początku ofenzywy m ocarstw central- teść wojennym enuncyaeyom przedstawicieli 
nych w Serbii, Grey złożył w Izbie gmin o  gabinetu. Przeciwnie, chaos ten i brak jasnej 
świadczenie, że Anglia będzie broniła Serbii i myśli dowodzą, że nietylko w_ szerokich war- 
żo byłaby to już uczyniła, gdyby nie omyłka w stwach społeczeństwa angielskiego, ale naw et 
rachunku na  punkcie Yenizclosa. Przed dziesię-jw  najwyższych jogo kierowniczych sferach, za- 
ciu dniami zainterpełowano Greya w Izbie gmin, czyna już brakować jasnego planu postępowur- 
jak  właściwie należy7- rozumieć jego pierwsze ;uia i panow ania nad  sobą, co jes t brakiem  je- 
oświadczenie co do obrony Serbii, skoro p a ń -1 s/.cz.o niebezpieczniejszym niż brak amumcyi.

vzo to, mimo -owej obietnicy7, znajduje się w Może sobie Churchil gadać co clice, to nie zmie-- 
przededniu całkowitego zniesienia.. Ńa to Grey ni faktu, że obecnie rząd angielski prowadzi już 
odpowiedział, że jego poprzednia deklaracya wojnę nie dla zwycięstwa, lec-z^dla uzyskania, 
miała tylko — polityczne a  nie militarne zna- znośnych warunków pokojowych. Ale i tu  tu­
czenie, co znaczy7, że Anglia zrobi, co będzie k ty k a  ta  może okazać się tak  zgubną, jak  ta- 
mogla dla Serbii, ale w7ięc,ej, niż może, nie zro- k ty k a  Hamiltona na Gallipoli. W miarę bowiem 
bi i swoich frontów7 bojowych nigdzie nie osia- przedłużania się wojny _w jej dotychczasowymi 
bi, aby nieść ra tunek  Serbii.

Na ostatniem  posiedzeniu Izby gmin lo ly  
członek gabinetu Oarson w yjaw ił nagle taje-

Głód szerzy się wr Serbii w sposób przeraża­
jm y.

Król bawi stale na froncie.

w cm 
n o ś ć

kierunku, warunki pokoju będą z natu ry  rzeczy 
rosły i staw ały  się coraz twardsze

m o ż e  j e d y n i o  o c a l i ć  E u r o p ę  
ij, r 3 c(i s t r a s z l i w ą  r u i n ą .  Ogłośmy naszą 
neutralność, bo to jedyna nadzieje. Powiedzmy 
otwarcie, ź# dopóki nasze interesy7 nie będą zagro­
żone. roj nie weźmiemy udziału w -obłąkanej woj­
nie, ż- 'ani lu-opla. krwi angielskiej nie wypłynie 
ula .S®vbu i cara, że jedynym naszym .obowiązkiem 
jest stuedz pokoju naszego państwa, a  żadnych 
innych obowiązków nie uznajemy. Uratujemy po­
kój. jeżeli powiemy carowi, że będzie się bil sam 
i sam poniesie skul ki. Jeżeli rząd brytyjski to 
.zrobi, wyświadczy ludzkości największą przysłu­
gę, znają dzieje, jeżeli -zas teno nie zrobi, 
ściągnie na się n a j c i ę ż s z c  p r z e k 1 c ń s t w o 
c a ł e j  1 u d z. u o ś c i, i n a j  n> ł o d s i 'z n a s 
będą-  j u ż  d a w n o w g .r o b i e, a n a r ó d 
a n g i e l s k i  j e s z c z e  -nie o d p o k u t u j e  
t (• j z b r o d n i.;t

Tak w dniu 1 sierpnia 1914 pisał najpow a­
żniejszy w Anglii dziennik liberalny, a w kilka 
dni potem rząd liberalny wszedł właśnie na 
drogę, której, wedle słów tego dziennika, 
ściągnie na się przekleństwo całej ludzkości.

Jeżeli takie poglądy7 na  wojnę istniaiy7 na 
trzy, czy cztery dni przed jej wybuchem, to 
iak można- sobie wyobrazić, aby praw dą było 
ir> o czem zapewniają obieralne źródła angiel­
skie, że mianowicie cały7 naród angielski nicze­
go tak  gorąco-nio pragnie, jak  wojowania, w 
aiicek(mc.wiMWih Gdyby jeszcze przebieg wojny 
był dla Anglii jeżeli już nie wprost szczęśliwy, 
ale znośny,' gdyby przynajmniej sprzymierzeń­
cy i':j i pomocnicy mogli wykazać się jakiemiś 
sukcesami, to możnaby jeszczo wyobrazić so­
bie, że naród, którego najpow ażniejsze dzien­
niki w przededniu wojny uważały ją  za obłąkań­
czą zbrodnię, “ ógl zmienić ten swój do wojny 
stosunek. Tego wszystkiego jednak niema. — 
Przeciwnie, są niepowodzenia, któro sumują 
«ie w coraz wyraźniejszą katastrofę. Sprzymie­
rzeńcy Anglii są rozbici. -Na Bałkanach Anglia 
może już tylko m ararć o powstrzymaniu dwóch 
neutralnych jeszczo paust-ewek od. wystąpienia 
p rzec iw ‘sobie. Turcya, silniejsza niż kiedykol­
wiek, wielka wyprawa do Malej Azyi i na. Suez 
wyszła już z marzycielskich broszur i zstąpiła 
ną  ziemie, jako zupełnie ream a możliwość, a 
dlii Anglii zupełnie realne niebezpieczeństwo 
upadku jej światowego ithpcryum. Czy można 
wyobrazić so-bie, aby ten w stręt do wojny, k tó ­
ry  znajdował dla siebie tak  silnv wyraz publi-

Rozmiar sukcesu pod Czartoryskiem. 1
(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego*)

-w ^ /ied eń , 19 listopada.
Urzędowro ogłaszają 18 listopada 1915:
Położenie jest niezmienione. Dopiero przy uprzątaniu pola bitwy koło Czartoryska oka­

zała się pełna wielkość osiągniętego ostatnio sukcesu. Nieprzyjaciel miał ciężkie straty. Do­
tychczas pogrzebano 2.500 Rosyan oraz naliczono 400 świeżych grobów. Kitka tysięcy kara­
binów i wielkie masy amunieyi są zdobyczą, która powinna się jeszcze zwiększyć. Nieprzyja­
ciel mial na zachodnim brzegu Styru cztery poza sobą leżące silne pozycye, zaopatrzone prze­
szkodami z drutu, punktami oparcia i urządzeniami Hanknjącemi. Rozległe obozy chat, wśród 
których byiy bioćkhauzy i wieikie stajnie, dowodzą, że nieprzyjaciel urządził się tu już na 
zimę.

W łoski teren wojny.
Także i podczas wczorajszego dnia nie podjęli Włosi ataków. W noey próbowali oni sła 

bych ataków przeciw Zagorze, na północny stok Monte San Michele i przeciw odcinkowi na 
południowy zachód od San Martiuo. W szystkie odparto. _ _ , s w

Dzisiaj od wczesnego rana znajduje się Gorycya znowu pod silnym ogniem artyleryi. W 
pierwszej godzinie wpadło około 400 pocisków do miasta.  ̂ _

Stara dzielnica miasta Rivy znajdowała się wczoraj pod ogniem, wychodzącym z Altissi- 
rno. Nasi lotnicy obrząciłi bombami koszary w Bellune.

Południowo-wschodni teren wojny.
Pościg robi dobre postępy, mimo silnej niepogody. Na północ N o ia  Varos zbliżają się na-

południowym przez splądrowaną przez Serbów miejscowość Kurszumije. 
Wojska bułgarskie wzięły walcząc wzgórza Badan i obszar na południdniowy wschód stamtąd. 

Zastępca szefa sztabu generała., v. H ó f e r, 
marszałek polny porucznik.

Serbia nagli o posiłki.
(Teł. wl. »N. Reformy*.)

Sztokholm, 19 listopada.
Rosyjski poseł w  Serbii książę T r  u b e c k o  j 

telegrafował do Petersburga, żo Serbia ocze­
kuje nadejścia posiłków koalicyi z największą 
niecierpliwością i w najwyższym niepokoju o 
pomoc przynagla.

Król czarnogórski.
{Telegram c. k . B iura koresp.)

Paryż, 19 listopada.
Generalny konsul czarnogórski zawiadamia, 

że król Mikołaj jest zdrów i osobiście kieruje o- 
peracyami wojsk. ____

Frcntmkie operowe no BełKonle.
(Tek wl. »Nowej Reformy«).

Rotterdam, 19 listopada.
Na froncie Strum icy panuje zupełny spokój. 

Francuzi zmuszeni zostali do odwrotu pod 
Gradzkiem.

Ciało dyplomatyczne Serbii porzuciło zamiar 
udania się do Monastyru i skieruje się do Sko- 
daru. __________

(Teł. c. k. Biura koresp.)’
Saloniki, 19 listopada.

Z frontu nad Wardarem przybyło 49 wago­
nów z rannymi, którycli przeniesiono na okrę­
ty szpitalne sojuszników. Trzy7 dalsze okręty 
francuskie i jeden okręt transportow y angiel­
ski z wojskiem j m ateryalem  wojennym na po­
kładzie przybyły do Salonik. Rzekomo oczeki­
wany jes t jeszcze przyjazd sześciu angielskich 
dywizyj.

Dziennik »Makcdonia« zapewnia, że lord 
Kiu-henci za dwa dui^irzjrbę-izle d o . Saionik.

Sprzymierzeni przyspieszają ponownie wy­
syłkę wojsk na front Wardarn.

Presęa czećrssIUTH n i Qrecęę.
(Tcl. C. k. Biura koresp.)

Paryż, 19 listopada.
Prasa francuska pozostaje wobec Grecyi ja ­

szcze zawrze na tern samem stanow isku, że 
Greeya musi się zdecydować. Rozbrojenie woj­
ska serbskiego czy też wrojsk sojuszników, któ- 
reby się ewentualnie schroniły na teryt.oryum 
greckie, nie może być śeierpiane jn-zez czwór- 
sojusz. Rokowania ezwórsojuszu z Greeyą zbyt 
długo się ciągną. Zgromadzona koło Malty e- 
skadra powinna być w ysłana do Grecyi i roz­
począć ostrzeliwanie, jeżeli Greeya w najkrót­
szym czasie się nio zdecyduje.

Z dnia na dzień staje się rzeczą jaśniejszą, 
że przychylna neutralność, jaką czwórsojuszo- 
wi przyobiecano w A tenach, nie da  się pogo­
dzić z interesami sojuszników i interesam i Gre- 
cvi.

Marsylia, 19 listopada.
Na rozkaz, otrzym any od wyższych w ładz, 

port w Marsylii nie przyjmuje już żadnych 
frachtów do Grecyi,

01:sy pisi M mi  iii.
(Telegram c. k. Biura koresp.)

Londyn, 19 listopada.
(Sprawozdanie z posiedzenia Izby gmin. Biu­

ro Reutera). Przy omawianiu rzezi Ormian po­
wiedział lord Cccii Robert, że w Listoryi świa­
ta niema straszniejszej zbrodni. Rzeź nastąpiła 
bez powmdu. Fałszywe jest twierdzenie, że_ a- 
genci namawiali Ormian do powstania. Najle­
pszą osłoną dla Ormian byłoby zwycięstwo An­
glii. W wojnie tej należy zastosowmć wszelkie 
środki pomocnicze i zmusić nieprzyjaciół do 
przyjęcia warunków pokojowych, podyktow a­
nych przez Anglię. Niemcy pośrednio zawiniły 
w tej rzezi, gdyż mogły jej zapobiedz. W iara 
w mUitaryzm Niemiec prowadzi do tego, ponie­
waż wr miejsce religii i moralności wchodzi 
państwo, 
przyjęła

Anglia nigdyby podobnej nauki nie 
Cecil zakończył mówiąc, że jeżeli 

Niemcy Die porzucą ubóstwiania państwa, to 
jeszcze głębiej stoczą się niż dotychczas.

Na szereg pytań w sprawie obowiązku służ­
by  wojskowej odpowiedział prezydent mini­
strów Asquith, że przymusowa służba zaprowa­
dzona będzie tylko za zgodą parlam entu.

Izba przystąpiła następnie do obrad nad obo­
wiązkiem służby w7ojskow7cj. _

W h i t e h o u s e, liberał, oświadczył, ze m ię­
dzy oświadczeniem A sąuitba a kom unikatem  
lorda D o rb w ‘cgo istnieje sprzeczność. Obecny 
sposób werbunku przedstawia się juz .praA-ycz- 

jako bezprawny przymus służbyUl
O u t  h v a i t  h e woła: Ludzie nie chcą wstę­

pować do armił i me chcą żadnej wojny7.
S b e r  w o 11, liberał, oświadcza, że obecnie 

niema możliwości osiągnięcia jcdimmyyne.->cj 
co do przymusu służby wojskowej wyjaiciLj.^ 
wiek formie.

T 
den
obowiązku służby wojskowej 
kowie rządu i opozycyi mylą się^co do si.y pa­
nującej w k ra ju  opozycyi przeciw obow ^ k o -

" Y S r E t n a T L - r  ,ap rzec« ,. ^  
między oświadczeniem A sąuitba a oświadcze­
niem iorda D e rb reg o  istniała sprzeczność. Ml 
iń-ter oświadcza, że najlepszą polityką finan­
sowa jest wystawienie możliwie wielkiej annu , 
ahv możliwie szybko zakonczyc w.°-ln^; ^  
dzej się wojna zakończy, tern icptcj dia fmar.
sów i wogolo dla puństu a.

mikaf Rąpzeinego kierownictwa armii niemieckiej.
(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.)

Berlin, 19 listopada.
Biuro Wolffa ogłasza: W ielka główna kw atera, dnia 18 listopada 1915.

Zachodni teren w ojny, 
nr^^owali wczoraj rano niespodziewanie zaatakować naszą pozycyę przy dro- 

S le S S s F A i w n t e M .  Zoslali otlparci.
W Argonach spostrzeżono zamiar brar.cuzów dokonania wysadzenia t zagrożony rów na 

czas opróżniono.

Wschodni teren wojny,

Położenie jest na ogół niezmienione. ( "

Bałkański teren wojny.
Sprzymierzone armie w pościgu osiągnęły ogólną Hnię J a w o r -n a  północ od Raszki—

aze

KurszuniSja—Radan 
i splądrowaną. Pml Kurszumlją

Oruglica. Nasze wojska znalazły Kurszumlję^ opuszczoną przez Serbów 
urszumlją zabrano kilkuset jeńców i

Naczelne kierownictwo araiŁ

Serbska armia topniejs.
(Telegram własny »Nowej Reformy*.)

Sofia, 19 listopada.
Bułgarskie koła wojskowe utrzym ują, żo o- 

peraeye wojenne w Serbii przybierają obrót po 
nad wszelki wyraz pomyślny. Armia, serbska 
stopniała bardzo znacznie i potrzebuje dziś o 
wiele liczniejszej armii posiłkowej, aniżeli ta, 
jakiej swego czasu żądał od koalicyi Basioz i 
nie dostał jej

Ucieczka dypkmatów
(Tel. wl. »Nowej Reformy*.)

Lugano, 19 listopada.
>Matin<: donosi z Salonik;
Były sekretarz poselstwa rosyjskiego w Bel­

gradzie, Fakonczcw, oświadczył, że mała jest 
nadzieja, aby poselstw a zagraniczne mogły je ­
szcze dostać się do M onastyru, gdyż Bułgarzy 
przyjdą tam pnsed ahai.

Car na fromis północnym.
(Tel. wł. »N. Reformy*.)

"* Sztokholm, 19 listopada.
Odwńedziny cara u  wojsk na froncie nadbał­

tyckim  luf-tąpiły na życzenie Dimitriewm, k tó ­
ry  był zdania, że car powinien absolutnie oso­
biście przemówić do wojsk, silnie zdeprym owa­
nych zapowiedzią zimowej kam panii.

Słychać, że stanowisko m inistra wojny jest 
zachwiane.

General D i m i t r i e w oświadczy! ponownie 
zamiar objęcia dowództwa wojsk r o s y j s k i c h  

przeznaczonych do Bulgaryi. Rozstrzygnięcie 
w tym  względzie jeszcze nie zapadło.

Rada wojenna w Paryżu.
(Telegram c. li. Biura koresp.)

Paryż, 19 listopada.
Agencya Itava?a donosi:
Ministrowie angielscy: Asąuith, Grey, Lloyd 

Gcorge i Balfour w ciągu dnia mieli konferen­
c ję  z ministrami francuskimi: Briandem, gene­
rałem  Gallienim, admirałem La Caso i genera­
lissimusem Joffrem. Ta pierwsza wspólna rada 
m in is tem las , m a być p isygo tow aniea  dakzyeh  
zebrań, na k tó iy ch  będą reprezeatow ane tak- 
że Rosya i W łochy. W ten  sposób poczyna się 
urzeczywistniać jedność kierownictwa i akcyi, 
co obiecali Briand i A sąuith w interesie szyb­
kiego przeprowadzania operacyj. Ministrowie 
odwiedzili po południu prezydenta Poincarć’go 
a wieczorem odjechali do Anglii.

W kolanie Styru.
K raków, 19 listopada.^  

Równoczośnio z pochodem w  głąb Serbii, 
przygotow ującym  rozstrzygające y y p ag  - 
U t o t e ć  .u ltó y  »  n w J * i »  tM trze wojny du, 
):■' sukces, kładący k res niepokoj.,0, j  ]irs . 
czas jak iś sytuacyi. Rosyame, to rzy  zgroma­
dziwszy silv  znaczniejsze w okolicy C za ito ij- 
ska, przez pięć tygodni p ro w a d z i uporczywe 
próby ofenzywne, z o s t a l i  o s t a t e c z n i  
W e p c h n i ę c i  n a  p r a w y  b r z e g  S t y ­
r u  przez oo odebrano im całkowicie podsta­
wy do w ykonania piea-wotnie fHtełjętego cpcra- 
cvinei7o idanu. Prócz znacznycłi krwa-ywcli 
strat,"stracili przytem  około 80.000 jencow oraz 
GO karabinów  maszynowyoli, co daje  dostate­
czną m iarę sił, jakiem i opoi7acyo te przeprow a­
dzano. r7 , - • * „

Zrozumiale jest, dlaczego w tym  właśnie cza­
sie ofenzywa ta  została, podjęta. L jio^ouu 
przeniesienia na- teren bałkański całej am in 
M ackcnscna, oraz armii K<)vcssa, sądzai i.tO- 
syriiiiOj żg teren poleski tTost^itcczruo osltioioiiy 
został ?po stronic sprzymierzonych i że można 
będzie tu z nienacka wylaonać uderzenie, któ- 
reby przerwało front sprzymierzonych i tern 
samem zmusiło de cofnięcia całej linii sprzy­
m ierzonych w zachodnim  kierunku. 1 M igną 
motywem było usiłowanie odciążenia w ten spo­
sób frontu serbskiego n a  Bałkanie przez zaalar­
mowanie przeciw nika i odciągnięcie woj.-oc jogo 
z bałkańskiego teatru  wojny na póinoc, dla
ratow ania sytuacyi. _ . <

Za punk t najpodatniejszy do w ykonania ra­
go decydującego uderzenia uznano kc.ano, ja ­
kie zatacza S tyr w7 miejscu, w którcm  przekra­
cza rzekę linia kolejowa Kowel—S arny—Ki­
jów. S tyr tworzy tu  wielki lulu w yginający 
się ku wschodowi, sięgający od Rafalowki 
póinoc, a do Kom arowa na południu 
ku niemal luku cl lodzi do Styru z prawego 
brzegu potok K crm in, wielokroć wspominany

na 
W środ-

w lom im ikutach generalnego sztabu. Na wy­
bór tego w łaśn ie  punktu d la  podjęcia operacyj. 
dążących do przełam ania frontu, wpłynęły z 
jednej strony w arunki naturalne, ze ^względu 
na w yginającą się limę frontu u trudniające o- 
bronę lewego brzegu rzeki, z drugiej peispckiy- 
wy, rozwierające się na w ypadek, gdyby plan 
rzeczywiście się powiódł. Uderzenie by o -u 
wymierzone wzdłuż linii kolejowej prosto na 
Kowel, i miało na-celti pręerwanm łączności po 
między w o jsk a m i niemieckiemi, eperującem i na 
północ o d 'lin ii kolejowej, oraz w oj.kam , au- 
stro-węgierskiemi, broniacemi frontu na połu­
dnie tej linii. ,

Ju ż  6 październik; rozpoczęła są a&cya na

tyłówki na północ _ 
gotowali się gruntownie do ofenzywy. Zaopa­
trzyli się obficie w am unlcyę i m ateryał wo­
jenny. Równo zamieniono ponownie w  jeden 
wielki obóz wojenny. Rościągano rezerwy roz-

/
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mai ty en cdśz ia łśw  wojsk i potworzono % nich 
tupefn ie  nwwe związki, praezn&ozoae d l i  tej 
Śtfęnzywy.

W edle sprawozdania Lennhofa z wojennej 
jcwatery prasowej, gw ałtow ny ogień działowy, 
wymierzony n a  przyczółki mostowe kolei Ko­
wel—Sarny, porozsadiał całkowicie row y strze­
leckie. R osjan ie  przedarli się n a  zachodni 
ferzeg rzeki. N atychm iast pod ję ty  przeciwatak 
niem iecki na  północy, austro-w ęgierski zaś na

rludnie od kolei, w y p a r ł  z p o w r o t e m  
o s v  a  n. Oczyszczono z nieprzyjaciela lasy 
fn>d ćzartaryskiem , oraz w z i ę t o  s z t u r ­

m e m  w i e ś  K u l i k o w i c z e  n a  południe 
'o d  Komarowa. Jednakże wraz z -ogólną, ofen­
syw ą na  całym  froncie podjęto i tu  niedługo 
akeyę z powrotem. Powypcłniano luki, po­
w stałe skutkiem  pierwszego a tak u  i ruszono 
do  szturm u ponownie.' W ojska niemieckie, i- 
dące od wsi Hołuzia, oraz austro-węgierskie, 
p rące naprzód od Lisowa wzdłuż dróg. wiodą­
cych ku  rzece, w prawiły od razu w zamiesza­
nie nieprzyjacielslde szeregi, pow ygarniały je 
z płonących wsi i pędziły przed sobą aż ku rze­
ce, gdzie zmuszono na wielu m iejscach Rosyan 
d o  u c i e c z k i  n a  p r a w y  b r z e g ,  mimo 
staw ianego zacięcie oporu. S tra ty  rosyjskie 
były  podobno olbrzymie. Stosy trupów  miały 
się wznosić przed okopami wojsk sprzymierzov 
nych.

Rosyanie rozwścieczeni ruszyli jednak po 
tyoli nieudałych próbach p o  r a z  t r z e c i  
d o  a t a k u  n a  c a ł e j  l i n i i  o d  C z a r ­
t o r y s k a  a ż  d o  R a f a  1 6 w k  i. W szela­
ko już pod Cz-aplkiem, Zabołociem i W arażem, 
i  więc na. prawym brzegu S tyru  lub u samej 
przeprawy na le w y  brzeg, z a w r ó c i ć  m u ­
s i e l i  z p o w r o t e m .  Przez k ilka dni for­
sowano jeszcze przeprawę słabszemi siłami pod 
R arałów ką bez rezultatu. Drobne oddziałki, 
k tóre zdołały się przedostać na  drugi brzeg, 
spędzone zostały nap o wrót przez konnicę.

Dopiero dn ia  17 października, po dokonaniu 
kon cen trac ji znaczniejszej m asy wojsk, podej­
m ują R osjan ie n a  wielką, skalę próbę oskrzy­
dlenia wojsk sprzymierzonych od strony  błot 
pińskich. To usiłowanie udarem niono w praw ­
dzie, lecz na przestrzeni od Kulikowicz przez 
Nowosiółki aż do Rafałówki posiadali Rosya- 
nie tak ą  przewago liczebną, że nie udało się 
utrzym ać przyczółków mostowych. Ruszono 
także do a taku  na odcinek frontu nad K o m i­
nem Obrońcy trzym ali się tak  dzielnie, ż e 
a t a k u j ą c y  u c i e k l i  w d z i k i m  p o ­
p ł o c h u .  Dnia 19 rzucono jednak  nowe ma­
ły  do ataku. Pod K u l i k o w i c z a m i  sto­
jące n a  zachodnim brzegu S tyru bataliony ro­
syjskie, usiłowały przedrzeć się dalej n a  za­
chód, co kn się jednak nie powiodło. Za to

iszizermi? sle zekresa cm
R l S b p S l l f f t f L

Rozwój kw estyi aprowizacyjnej w Niemczech 
ma dla nas o tyle znaczenie, że zapowiada nam, 
co na3 czeka także w Austryi. W tym  miesiącu 
Niemcy rozszerzyły znowu swój zakres cen ma­
ksymalnych. Rada związkowa ustanowiła ce­
ny m aksym alne dla nierogacizny i dla mięsa 
w ieprze.. go według ośmiu stref ceny, z k tó ­
rych najniższa obejmuje Prusy i Poznańskie, 
najwyższa kraje południowo-zachodnie. W sku­
tek  tej regulacyi, k tóra obejmuje nietylko han­
del targow y, lecz i sprzedaż detailiczną, ceny 
na ogół spadły o jedną trzecią. W prowadzono 
dalej ceny m aksym alne za mleko również w 
handlu »en gros* i handlu drobiazgowym, a 
gminy liczące ponad 10.000 mieszkańców, zobo­
wiązano do zapewnienia dostatecznych ilości 
m leka dla zaopatrzenia dzieci, chorych i k a r­
miących m atek. Dzieci do końca drugiego roku 
życia, oraz karmiące kobiety m ają otrzym y­
wać 1 litr, starsze dzieci po pół litra mleka 
dziennie, chorzy zaś ilości wedle uznania lekar­
skiego, jednak nie więcej, niż litr dziennie. — 
W  Berlinie karmicielki, chorzy i dzieci do la t 6 
dostają k a r ty  mleczne, k tóre im zapewniają 
możność zakupna mleka przed wszystkimi in­
nymi klientam i. W ostatnich dniach R ada 
związkowa otrzym ała wniosek, aby upoważni­
ła kanclerza do ustanowienia cen m aksym al­
nych także za hreczkę, jagły, marmolady, mio­
dy i inne substancje , którem i się sm aruje chleb 
zamiast omasty, dalej od jarzyn, owoców i k a ­
pusty. Ceny te  obowiązywać m ają głównie 
producenta, atoli gminy, liczące ponad 10.000 
mieszkańców, m ają obowiązek ustanowić jo 
także w handlu detailicznym. Prócz tego zano­
si się na wprowadzenie k art na mięso, na sło­
ninę, tudzież na masło i R ada związkowa ma 
już niebawem obradować nad odnośnym wnio­
skiem. Także ustanowienie cen m aksym alnych 
kaw y, herbaty, kakao i innych towarów kolo­
nialnych jest rozważane.

Niemiecka partya  socyalistyczna ogłosiła w 
swoich organach żądanie, aby wprowadzono 
ceny maksymalne n a  wszystkie wogóle ważniej­
sze artykuły , żywności. Ceny maksymalne, u- 
stanowione teraz za mięso wieprzowe, słoninę 
itp., uważa za zbyt wysokie, gdyż przewyż­
szają o 100—200 proc. ceny, uzyskiwane daw­
niej podczas pokoju. Domaga się też kart mię­
snych, aby zapewnić zaopatrzenie się w mięso 
także ludziom uboższym. Co do mleka, to par­
tya domaga się uregulowania aprow izacji wo­
góle dla wszystkich konsumentów, n a  wzór u- 
regulowania kw estyi chleba. Żąda nadto zajęcia 
wszystkich artykułów  żywności przez pań­
stwo i nakazu sprzedaży przymusowej. W tym

W ęgrami w dziedzinie wojskowej przeniosła się 
także na dziedzinę aprow izacji ludności, tak , 
żeby utworzono jednolite gospodarstwo domo­
we z jednolitą organizacją, rozdzielania zapa­
sów. W tej myśli w ita m emoryał utworzoną 
przez ministerstwo spraw wewnętrznych cen­
tralę zakupna i życzy jej poparcia ze strony 
wszystkich organów państwowych.

JÓZEF MĄCZKA.

M a t u li  m o le j.
A  kiedy przyjdzie zbożny czas, 

gdy zm ilkną ju z  arm aty  —  
może powrócim  obaj wraz 

do progów Tw ojej chaty...

Jako  z rodzinnych ongiś niw  
wracalim w czas spokojny, 

powiadać dzieje kłośnych żniw, 
gdy  dzień się kończył znojny...

1 radość z  nam i wejdzie w  próg, 
i scichnie łez niedola, 

jeśli pozwoli dobry Bóg, 
że wrócim razem z pola!...

*ffiąieK, ~i& O sto p ad a  IłJIb.

'A kiedy przyjdzie zbożny czas 
i zm ilkną już arm aty  — 

może choć jeden wróci z nas 
do progów Tw ojej chaty...

Nie -przyjdzie —  rzecze —  brat ze żniw  
całować Twoje dłonie...

Powalił ci go sen •wśród niw  
«. na zżętym  hen zagonie!..,

W  dalekicm  polu brat śpi mój —  ,
W skrwawionej legi koszuli — 

i medaljonik  —  i list Tw ój 
do zimnej piersi tuli!...

Lecz kiedy przyjdzie  zbożny czas, 
że zm ilkną arm at grzmoty, 

a w  dom nie wróci żaden z nas 
w dożynek dzień - on zloty,

\
M atko  —  ucisz Izy i ból, 

a pomyśl w  onej chwili: 
zapracowali się wśród pól —

Toż słodko będą śnili!...

Bo skoro snem ich z-morzyl trud, 
na krw aw ej śpiącym  grzędzie 

Twojego serca jasny cud  
przez w ieki śnić się będzie!...

utrzym ali się ^Rosyanie n a  brzegu zachodnim i duchu wystosowała- partya  także memoryał do! 
pod Czartorysidem, a otrzym awszy posiłki, ru- kanclerza państwa, k tó ry  odpowiedział, że j 
sz}h kierunku zachodnim. Centrum frontujw szystkie miarodajne czynniki w państwie są! 
sprzymierzonych zostało skutkiem  tego wgnie-! stanowczo zdecvdowane tenić snekulacve żv-i

wa żaden pociąg, dopiero o godzinie 11 w aocy 
wyszedł w tę stronę pierwszy pociąg osobowy. 
0  godzinie pół do jedenastej w nocy nadszedł z 
Tarnowa pociąg, który miał przyjść wczoraj o go­
dzinie 9.46 rano. Spóźnienie zatem wynosiło oko­
ło 13 godzin. Do Zakopanego kursują pociągi 
normalnie. *-

óv Zakopanem — jak nam donoszą — spadły 
już przed kilku dniami wielkie śniegi. W Skale, 
Ojcowie, Kielcach i Radomiu padał wczoraj przez 
cały dzień gęsty śnieg.

Uroczysta inauguracya Kursu ekonomiczno-han­
dlowego N. K. N. dla superarbltrowanych legioni­
stów, urządzonego staraniem Instytutu ekonomicz­
nego N. K. N., odbędzie się w niedzielę dnia 21 bm. 
o godzinie 12% w południe w sali »Sokoła« przy 
ulicy Wolskiej. — Program obejmuje: Przemówie­
nie członka N. K. N. posła Konstantego Srokow­
skiego. 2) Przemówienie prezesa N. K. O. nad su- 
perarbitrowanymi legionistami, dra Ernesta Ban- 
drowakiego. 3) Przemówienie prezesa Instytutu 
ekonomicznego N. K. N., profesora dra Adama 
Krzyżanowskiego. 4) Przemówienie kierownika 
kursu, dra Leona Biegełeisena. — Wpisy i studya 
są. bezpłatne. Dodatkowe wpisy przyjmuje się do 
końca miesiąca w biurze kursu, ulica Krowoderska 
L. 25, w godzinach od 10 do 1 i od 5 do 7. Wykła­
dy i regularna nauka rozpoczynają się w poniedzia­
łek dnia 22 listopada w sali krakowskiej Rady po­
wiatowej przy ulicy Pijarskiej. — W s t ę p  n a  
i n a u g u r a c y ę  w o l n y .

Informacye o legionistach. W listopadzie b. r. 
utworzyła się w Krakowie przy naczelnym zarzą­
dzie Ligi kobiet s e k e y a  i n f o r m a c y j n a ,  
mająca na celu wyszukiwanie miejsca pobytu ran­
nych i chorych legionistów, oraz jeńców. Rodziny, 
które nie mają wiadomości o legionistach, mogą się 
zgłaszać do Sekcyi informacyjnej (Kraków, plac 
Maryacki L. 9, I. piętro) w poniedziałki, środy i so­
boty między 6—7 wieczór. — Zgłoszenia są zupeł­
nie bezpłatne, jeżeli są pisemne, należy dołączyć 
markę na odpowiedź. W wysyłaniu listów i prze­
syłek pieniężnych do jeńców Sekeya nie pośredni­
czy) ponieważ tern zajmuje się Czerwony Krzyż.

Koncert poranny na wełnę gwiazdkową, urzą­
dzany przez Ligę kobiet w Krakowie w nadcho­
dzącą niedzielę, zapowiada się nad wyraz zajmu­
jąco. Szczególne zainteresowanie budzi udział p. 
Ożegalskiej, o której głosie najpochlebniejsze do­
chodzą nas wieści. Również pierwszy występ na 
estradzie koncertowej młodziutkiej adeptki sceni­
cznej p. M. A. Majarowiczówny, córki zasłużonego 
dyrektora scen prowincyonalnych, wielce zacieka­
wia przyszłych słuchaczy. Ulubieńcy krak. meloma­
nów i publiczności, jakimi są p., Ablamowiez-Meye- 
rowa, pp. M. Paszkowski i Jan Kochanowicz, oraz

Kraków, 19 listopada.
Zawieje śnieżne. Przez cały dzień wczorajszy 

na stan spekulantów. Kanclerz zwiana jednak i do późnego wieczora padał obfity śnieg, pokry- 
tiwagę na to, że drożyzna, środków żywność, j wając grubą warstwą pola, ogrody, drzewa i do- 
ma także naturalne przyczyny, jak  np. szczu -m y . Planty wyglądają, jak baśń zimowa, cała o 

paszy i prosi, aby kw estyi aprowizaeyj

tego  wgnie-1 stanowczo zdecydowane tępić spekulację  ży 
cione w g.ąb. Sytuacya dla sprzymierzonych wnościowa wszystkimi środkami, bez względu 
niebezpieczna, zamieniła, się z nionacka w k  a- _
t a  s t r o f ę  d l a  a r m i i  B r u s i ł o w a .
Gdy bowiem R osjan ie klinem swoim usiłowali 
całkowicie przebić centrum  sprzymierzonych,
ruszyły nagie do ataku  oba skrzydła sprzymie- nych nie traktow ano ze stanowiska partyjnego', 
rzonych. Zbyt wysunięte naprzód oddziały ro-j uwłaszcza dlatego, żeby nieprzyjaciołom nie szereg miesięcy, 
s j jo u e , otoczone z _trzech stron, padły  o fia rą .c]a ć powodu do powątpiewania o sile odpornej'

Myśli o odbudowie. Na ten temat wygłosi dzi- 
siaj — jak już donieśliśmy, — odczyt w auli 
uniwersytetu krakowskiego prof. dr Fr. Bu­
jak. Początek o godzinie 6 wieczorem. Dochód 
przeznaczony na rzooz głodnych w Warszawie. 
Wszyscy ci, którzy interesują się losem zniszczo­
nego wojną kraju naszego, winni wysłuchać tego 
aktualnego ddesytu.

Konferencya nauczycieli z Królestwa Polskiego.
Rada szkolna okręgowa- zamiejska w Krakowie, 
która od chwili zajęcia Królestwa Polskiego prze® 
sprzymierzone armie pośredniczy wc wszystkich 
sprawach szkolnictwa ludowego pomiędzy c. k. 
Komendami obwodowemu zawiadamia tych kan­
dydatów stanu nauczycielskiego, którzy wnieśli 
podania o posady nauczycielskie w obrębie zarzą­
du c. k. Komendy obwodowej w P i ń c z o w i e ,  
że konferencya. tych nauczycieli odbędzie się w 
K r a k o w i e ,  dnia 23 listopada b. r. o godz. 10 
przed południem w biurze tejże Rady (Pałac De- 
legacki, ul. Basztowa, II piętro). Inni kandydaci 
lub kandydatki stanu nauczycielskiego, którzy po­
siadają świadectwo dojrzałości, a c h c i e l i b y  
o t r z y m a ć  p o s a d ę  w K r ó l e s t w i e  P o l ­
s k i  e m, zechcą zgłosić się w biurze c. k. Rady 
szkolnej okręgowej zamiejskiej w Krakowie w go­
dzinach urzędowych przed południem, gdzie o- 
trzymają bliższe informacye.

Z wydziału Towarzystwa nauczycieli szkół wyż­
szych. Drugie posiedzenie wydziału Tow. nauczy­
cieli szkół wyższych odbędzie się w sobotę dnia 20 
b. m. o godzinie 6 wieczorem w sali konferencyjnej 
gimnazjum V. Prczydymn prosi o przybycie wszy­
stkich członków wydziału. Osobnych zawiadomień 
nie rozsyła się.

Z teatru miejskiego. W sobotę wprowadza dy- • 
rekeya na scenę świetną komedyę Al. hr Fredry 
„Ostatnia wola“, niegraną od kilkudziesięciu lat 
w El rak o wie, ani na innych scenach polskich. Te- 
same pierwszorzędne zalety, którym dzieła znako­
mitego pisarza- zawdzięczają swoją wysoką war 
tość artystyczną i nieprzerwane życie teatralne, 
promienieją również z „Ostatniej woli“. To też so­
botnia premiera gromadząc na tern stylowem przed­
stawieniu widzów, stęsknionych za pięknem fre­
drowskiego teatru, będzie zarazem hołdem, złożo­
nym nieśmiertelnemu komedyopisarzowi z okazyi 
wystawienia wspomnianego dzieła.

Eurypides na scenie krakowskiej. Z akad. Kolo 
miłośników dramatu klasycznego komunikują: Na 
przedstawieniu zimowem, które odbędzie się dnia 
13 grudnia w teatrze miejskim, odegrają czlouko 
wie Koła jedno z dzieł wielkiego Eurypidesa, nale­
żącego do nieśmiertelnej trójcy tragików' greckich, 
dramat pod tytułem » Alkestis* w tłomaczeniu wier- 
szowem, którego dokonał profesor Boi. Karpiński, 

kwartet solowy p. W. Walewskiego (2-ga serya pie- j były. członek Koła i wieloletni jego prezes, znany 
śni strzeleckich 17 raz), dopełniają miary zaintere- nam już z tłomaczeń komedyi Terencyusza. Dra- 
sowania się tym koncertem, który już samym ce-(mat ten wybrano ze względu na temat, .będąoy 
lem znajdzie licznych zwolenników. Niewielką unikatem na całą starożytność', gdyż przedstawia 
ilość pozostałych biletów sprzedają księg. Krzy- poświęcenie się kobiety-żony, która w świecie sta- 
żanowskiego oraz sklep Ligi kobiet, plac Maryacki rożytnym tak skromną odgrywała rolę — za męż- 
9, w dzień poranku w Kino „Wandzie11 przy kasie, czyzr.c. Dramat ten wymaga specjalnego znaw 

Odbudowa polskiej wsi. Komunikują nam: P u -, stwa'świata staiożytnego i jego poglądów, i dlate- 
blikacya pod powyższym tytułom, wydawana przez S° mógłby się doczekać wystawienia na zwy- 
krakowski Komitet odbudowy wsi i miast, dobiega kłej teatralnej Scenie, y .   ̂ -
końca. Zeszyty: trzeci, czwarty i pięty, które się ! Drugą część przedstawimua wypełnią dwa utwo- 
świeżo ukazały, zawierają dalsze prace architek- rJ’ Lukiana, jednego z największych satyrykówkolica pod Krakowem wr bieli. I chociaż śnieg ta­

je, panowanie zimy się juz rozpoczęło na długijtów na temat chat i zagród włościańskich; zeszyt świata starożytnego. Utwory te: »Sen albo  ̂kogut*
szósty, który wyjdzie w początkach grudnia, zam-; oraz _T> ”    '»Rozmowy umarłych* (jeden obraz) ukażą się

straszliwej katastrofy.- , ,i o pewności-"zwycięstwa. Niemiec. „P arty a  t wajowyeh i chodników, l o ^  niestety nie wszyst-
• leszeie po nadejściu posiłków po strom e socjalistyczna, —  pisze on — ' .która bardziej kich, gdyż attóże czekają, zadymka „na do-r7vrnifli'7,nmw/ł,łi m.   . i .. . 1 , _ - - . . j. . . , . 1bre ukończy, Tymczasem topniejący śnieg utwo­

rzył wszędzie na chodnikach i ulicach mokre war-

W mieście .rozpoczęto oczyszczanie torów tram -' p„ie e publikacyę, ocenioną już w naszem p i-iw przekładzie profesora Mich. Boguckiego, który
j  1 n u T i ł  r> V, I n  Vi n / ł n  ‘.I r  A t t z  1 / w -  j. nA-wr i r T - i m m l  I » .  o n n i ó  <1 ir* żal n i  i r / -* K  i T . i i b i n n i l  T lr t r r t t r n T '

sprzymierzonych można było pomyśleć o cał- 
'owitem spędzeniu Rosyan na  lewy brzeg rze­

ki. .Jak przedstawia korespondent »Berliner 
Tageblattu*, przyparto Rosyan do S tyru na 
północy pod Kołodziejami, na południu zaś pod 
Komarowem. Rosyanie dla odsunięcia się od 
brzegu zapuszczali się to na północy w kierun­
ku Kościwchnówki, to  na południu w kierunku 
Rudki i Budki. W ojska sprzymierzone przygo­
towały jednak gruntow nie szturm  generalny. 
Działa ustawiono z jednej strony pod Kościuch- 
nówką i poza biotami Wołczka, z drugiej zaś 
strony koloi poza rzeczkami Okonką i Czer- 
niawką. K rótki, ale straszliw y w  skutkach  o- 
gień arty leryi zasypał okopy rosyjskie między 
P 1' alówką, Miedwieżami, Podgaoiami i Nowo- 
siólką. Następnie bagnet dokonał dzieła, spę­
dzając resztki Rosyan ku przejściom przez S tyr 
w Rafalówce, Gminach i w Ozartorysku. Brzeg 
łewy S tyru całkowicie z nieprzyjaciela został 
oczyszczony i skończyły się nadziejo na  Kowel 
i na przebicie sprzymierzonego frontu.

T. D.

DARY i SKŁADKI NA GWIAZDKĘ 
DLA LEGIONISTÓW

CO v».
Plac M aiyacki L. 9, I. piętro, od godziny ności i paszy, np. zalegają jeszcze z

niż każda inna dąży do pokoju ludów, niech 
unika wszystkiego, coby mogło wzmocnić n a­
dzieje naszych nieprzyjaciół i przez to przy-1 stwy, w których publiczność musi brnąć po kostki, 
czynić się do niepotrzebnego przedłużenia woj- j Miejscami trudno przejść, takie się utworzyły war- 
ny“ . ! etwy błota ze śniegiem. Miasto całe tonie w tych

Podobnie radykalny ruch w kierunku reguło-1 błotnistych moczarach. Zakład czyszczenia mia- 
wania cen najwyższych, objawia się i w Austryi. j sta będzie miał do spełnienia niełatwe zadanie, by 
Wychodzi on nietylko od socjalistów , le c z ■ ulice w mioście doprowadzić do możliwego porząd- 
tukże ze sfer pracodawców. Świeżo trzy  cen- ku. Właściciele realności winni się bezwarunkowo
tralne związki przemysłowe: Związek austiya- 
ckleh przemysłowców, Klub przemysłowy i 
Centralny związek przemysłowców, wniosły do 
rządu austryackiego memoryał, przedstaw iają­
cy opłakany stan aprow izacji k lasy  robotni­
czej. Obecne stosunki nie dadzą się utrzym ać. 
Memoryał żąda jednolitej organizacji wszyst­
kich środków żywności i paszy, organizacji, 
k tóraby  obejmowała nietylko urzędową rekwi- 
zycyę zapasów, ale także ich rozdział. Nie na­
leży poprzestać tylko na ustanowieniu cen ma­
ksym alnych, lecz zarządzić należy zajęcie 
wszystkich wogóle zapasów przez państw o i 
postarać się o tfe zapasy. Memoryał podnosi 
dalej, na co się już nieraz skarżono, że W ęgry 
przez zaprowadzenie osobnych zezwoleń na 
transport,, uniemożliwiają lub u trudn ia ją  _ w y­
wóz. W ęgry nie dotrzym ały naw et zobowiązań 

do dostawy przyrzeczonych środków żyw-

Datk
10— l i  od 4— 7. 

pieniężne przyjmuje także Admini­
stracja  „Nowej Reformy“ .

Prof. dr Stanisław Kutrzeba.
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f i

w 1
w . ty.

Odczyt wygłoszony na uroczyslem zebrania profeso­
rów i słuchaczy uniwersytetu Jagiellońskiego w auli 
„Cołiegii Nov?? 13 listopada 1913 r. jako w dniu po­

nownego otwarcia uniwersytetu w Warszawie.

(Dokończenie.)

Zawiadywaniu Szkoły oddano Bibliotekę 
główną, istniejącą od roku 18G2, Muzeum sztuk 
pięknych, obserwatoryurn astronomiczne, ogród 
botaniczny, gabinet i kliniki. Utworzono też 
przy Szkole seminaryum pedagogiczne.

Dnia 22 września 18G2 r. otw arte zostały wy­
działy: prawny i fizyezno-matematyezny, 6 paź­
dziernika lekarski i filologiczno-historyezny. 
Uroczysty ak t otwarcia Szkoły dokonał się do­
piero 25 listopada tegoż roku /O tw iera ł ją  prze­
mową dyrek tor K om isji Krzywicki, podnosząc 
znaczenie nauki,, k tóra kształci umysł i cha­
rak ter, odpowiadał pierwszy i jedyny rek to r 
Szkol}', Józef Mianowski, w kilka dni później 
przyjmował profesorów naczelnik zarządu 
cywilnego W ielopolski: >Zakład kierownictwu 
waszemu powierzony* —  mówił —  >ma być

poczem cyfra spadała. E ta t szkół w ostatnim  
roku wynosił 132.100 rubli.

Dostało więc Królestwo, dostała Polska uni­
w ersytet nowy, choć bez uniw ersytetu nazwy. 
Lecz nie nazwa wartością, w artością insty tucya, 
wartością ludzie in sty tu c ję  tworzący. A nie 
byle jacy to byli ludzie, ci, k tórzy  k a ted ry  za­
jęli; nie sprawili zawodu. Za długo byłoby w y­
liczać wszystkie nazwiska, nie w szystkie one — 

przybytkiem  serc i umysłów... w rękach profeso-j rzecz jasna — wielkie wielkością myśli, świetne 
rów  wydobrzeć m a u źródła swojego, jakiem  są ; polotem idei, błyszczące krasą słów wygłoszo-

Dostarcza: Urządzeń dla tartaków, ee-

fielń i "młynów. Lokomobil używanych.
'omp budowlanych. Weźów gumowych.

i paszy, np. zalegają jeszcze z 600.000 
entn. metr. kukurudzy. Zakazy i utrudnienia 
wywozu z Węgier, stoją w sp rzeczn o śc i z du­
chem ustaw ugodowych. Centralne związki 
przemysłowe nalegają na to, żeby wspólność z

w zrastające pokolenia, społeczność nasza od- 
dawna schorzała*.

T ak rozpoczął się krótki, siedmioletni tylko, 
trudny żywot Szkoły głównej. Nie pełne było 
jeszcze grono w ykładających, ale też —  z w yją­
tkiem  wydziału lekarskiego —  wydział}' po je­
dnym tylko w pierwszym roku miały kursie. — 
Zużytkowano siły miejscowe, z pomocą przyszły 
i inne dzielnice, zwłaszcza Poznańskie, dostar­
czając kiłku profesorów; na glos nowej szkoły

zastosować do ogłoszonego praedwc-aoraj rozpo­
rządzenia magistratu, dotyczącego uprzątania śnie­
gu, lodu i błota z chodników i ulic i w ten spo­
sób przyczynić się do porządku i czystości w mie­
ście. Należałoby również natychmiast zgarnięty 
śnieg z chodników wywozić, gdyż inaczej stopnie­
je i przyczyni się .jeszcze bardziej do zanieczysz­
czenia ulic w śródmieściu.

Ze wszystkich stron kraju oraz Królestwa Pol­
skiego donoszą o ogromnych śniegach, jakie wszę­
dzie spadły w ostatnich dniach. Zawieje śnieżne 
większe były we wschodniej części Galicyi, aniżeli 
w zachodniej. Wczoraj do Krakowa pociągi od 
strony Wiednia przyszły wszystkie z pewnem nie- 
wielkiem opóźnieniem, natomiast do wieczora od 
strony Lwowa- i Lublina nie nadszedł ani jeden 
pociąg, 
d
południe. Jak  słychać, przerwy w ruchiu pocią­
gów nastąpiły z powodu ogromnych zawiei śnie­
żnych w okolicach Ropczyc, Rzeszowa i Sędziszo­
wa. Pociągi od strony Lwowa były wczoraj na 
..czas nieograniczony11 spóźnione. W stronę Tar­
nowa. przez dzień wczorajszy nie odszedł z Krako-

nych. A letylew śród tych nazwisk takich, którzy 
zapisali się trwale w  dziejach rozwoju polskiego 
ducha, że wystarczyłoby ich zupełnie dla do­
skonałego uniw ersytetu: na wydziale filologi- 
czno-historvcz>nyin: Slruve, Przvborowski, Wę-
clewski, Pa.wiński,_ B e lc ik o w s k i ,  Estreicher i 
docent, którym  dziś jeszcze szczyci się nasza 
wszechnica, jako swoim p r o f e s o r e m  O. Pa­
wlicki. S trassburger, Natanson. Kowalczyk i 
W rześniowski na wydziale m atematyczno-fizy.

śm ie .,
Obecnie biuro projektowe Komitetu, pod kierun­

kiem profesorów Ekielskiego i Gałęzowskiego, pod­
jęło nowę pracę, mianowicie opracowuje szereg ty­
powych domów dła małych miasteczek według pro­
jektów, nadsyłanych ofiarnie przez to samo grono 
architektów, które stworzyło publikacyę odbudo­
wy wsi. Prace te ujęte zostaną, w osobne wyda­
wnictwo, a celem jego będzie dać zarządom i m ie-, 
szkańcom miasteczek dobrą radę przy ich odbu-1 
dowie, uwzględniając najżywotniejsze ich potrzeby,! 
ich rozwój, wymagania sanitarne, oraz całość arty­
styczną i zachowanie polskiego charakteru. Komi-

;zęść najcelniejszych utworów Lukiana przyswoi
już językowi polskiemu w tłomaczeniu, wydauc* 
przez Akadomię Umiejętności. Profesor M. Bogucki, 
jako niepospolity znawca świata klasycznego, ob­
jął kierunek filologicznej strony przedstawienia. — 
Reżyseryę prowadzi artysta sceny miejskiej p. Zy­
gmunt Noskowski. Dochód z przedstawienia prze­
znacza Koło na cele »K. B. K.«, na czele którego 
stoi książę biskup Sapieha,

Bilety na powyższe przedstawienie można naby­
wać w lokalu Koła w Coli. Nov. sala Nr 33 od go­
dziny 12—1 i sala Nr 39 od godziny 4—5 po połu­
dniu.

tet obywatelski, pragnąc jak najszerzej spopulary-1 P°PuDrny koncert Jarosława Kociana. Tak po­
myślnie rozpoczęty cykl koncertów w  Sokole, przy­

spieszyli polscy uczeni z obczyzny. D ostarczył; cznym; lekarze: świetny rek to r tej szkoły, 
k ilku katedrom  prelegentów daw ny uniw ersytet Mianowski, Chałubiński, IIoyer,_ Baranowski, 
aleksandrow ski, leoz przeważnie profesorami: Girsztowt, Brodowski i Nawrocki, lub prawni- 
zostali ludzie młodzi. W siły naukowe nie b y ło lcy : Okolski, Oczapowski, Dutkiewicz, Ilole-

po ciężkich trzech dziesiątkach la t i wiński, Miklaszewski, Dyuyński- I wielu innych 
Miała jednak wzrastać liczba j>rofe-; wyliczyć należałoby. W szyscy oni bez wyją. 

wzrastałk i liczba uczniów. Pierw- jtk u  i ci mniejsi, których nie ta k  głośne nazw: 
razem początkowo 51, ale w o s ta -lsk a , godni czci dla tej powagi, z juką pełni' 

czu już 80. Słuchaczy koło 800 liczo-jsw ój wysoki nauczycielski urząd, dla tych za 
no; powstanie nieznacznie przerzedziło szeregi i sług, jakie mają, iż umieli w społeczeństwie ca 
młodzieży. Najwyższą frekwencyę zapisanych J łem na trw ale ustalić cześć dla nauki, zrozr 
1270, wykazuje pierwsze półrocze 1866/7 roku, mienie jej potrzeby i wartości, przekonanie, ż

zowac owoc dotychczasowej pracy swego biura, 
rozesłał zeszyty »Odbudowy wsi* wszystkim inte­
resowanym czynnikom i urzędom. Otrzymały więc 
je bezpłatnie: wszystkie starostwa, rady powiato­
wa, namiestnictwo, Wydział krajowy, prawie wszy­
stkie urzędy parafialne, posłowie do Rady państwa 
i Sejmu, nasze towrarzystwa kulturalne oraz mini­
sterstwa. — Nadto biuro udzieliło i nadal udzielać 
będzie, o ile mu społeczeństwo i władze przyjdą z 
pomocą, bezpłatnej porady zgłaszającym się w 
sprawach odbudowy. Należy się spodziewrać, że 
wszyscy ci, którzy już się zabrali do pracy na miej­
scu i odbudowują swe zniszczone domostwa, bądź 

ociąg. Jeden z nich miał przybyć o 9.16 rano, myślą o mieszkaniach prowizorycznych (które ró- 
rugi o 10.05 przed południom, trzeci o 1.47 w wnież znalazły uwzględnienie w publikowanych

projektach), zechcą skorzystać z usług biura, od­
dającego bezinteresownie swą pracę i wiedzę na 
cele dobra publicznego w myśl ideału wzorowego 
odbudowania zniszczonych wsi i miast. Pozostałe 
egzemplarze wydawnictwa są do nabycia wr księ­
garniach po 15 koron.

O tym uniwersytecie warszawskim z nazwy 
tylko i przypadkowej siedziby, — mówić nie 
będę.  ̂ 1 .

111.

Przed otwarciem nowego uniwersytetu.
1915.

Szkoła główna — choć zam knięta — nie za­
marła. Pozostała po niej myśl żywa, k ló rą d a­
lej troskliw ie podtrzymywali jej profesorowie 
i uczniowie. Tej szkole zawdzięcza i nasza 
wszechnica powołanych, tu  z pośród jej wycho­
wanków na katedry : Baranieckiego, Baudouina, 
Godlewskiego, Grabowskiego Juliana,'M alinow ­
skiego, Rostafińskiego i Skibę. Lecz przede- 
wszystkiem Szkoła główna zaważyła na życiu 
umyslowem i naukowein Królestwa. J a k  to tak  
pięknie przedstawił niedawno jeden również z 
jej wychowanków, Chlebowski, głową, sercem 
i nieraz m ateryalną pomocą profesorów i ucz­
niów Szkoły głównej powstawały potężne in­
s ty tu c je  w  Warszawie, jak  K asa imienia re­
k tora Szkoły głównej Mianowskiego i Towa­
rzystwo naukowe, powstały rozliczne w yda­
wnictwa naukowe, czy i popularne, z wszyst­
kich działów wiedzy, k tóre staw ały się ostoją 
tych, co pracy naukowej chcieli poświęcić si­
ły, o zdobyczach swoich powiadamiać społe­
czeństwo. Nie potrzebowali pukać kornie Po­
lacy do zam kniętych dla nich wrot obcej uczel­
ni. I tak  nie zamarła nauka polska w Króle­
stwie, choć pozbawiona wszelkiej rządowej po-

pracą i wiedzą musimy bez przerwy, dzień po 
dniu zdobywać sobie należne nam  wśród na­
rodów miejsce.

Letnie półrocze 1869 roku ostatnim  było dla 
Szkoły głównej. W jesieni tego roku inny uni­
wersytet. zajął jej miejsce w Kazimierzowskim 
pałacu. Ale z Szkołą główną opuścili m ury te ­
go pałacu prawie wszyscy jej profesoiowie, opu­
ściła je polska mowa. opuścił duch polski. — 
Ten nowy, to nie nasz, był uniw ersytet. A dzie­
sięć la t temu opuściła go i nasza młodzież.

mesie, jako drugą produkcyę w dniu 5 grudnia kon­
cert znakomitego skrzypka, Jarosława Kociana 
który tuż przed wojną występował po bardzo dłu­
giej przerwie w Krakowie, wywmłując rzadko wi­
dywany w Starym Teatrze entuzjazm. Nader ni- 
.-kie ceny miejsc umożliwią najszerszym warstwom 
usłyszenie świetnego wirtuoza. Je^tto wogóle 
pierwszy u nas koncert artysty o światowej sła­
wie przy tak popularnych eonach miejsc. Bilety 
sprzedaje księgarnia Fr. Eberta.

Z teatru ludowego. Drugi występ gościnny'Adol­
finy Z i m a  j e r  wprowadził nas we właściwy re- 
pertoar świetnej artystki, odsłaniając te rysy ta­
lentu heroiny' naszego wodewilu, które obecnie w 
jej aktorskim emploi stanowią zasadnicze pole po­
pisu, to jest role charakterystyczne. Rola Pani Dul- 
skiej w popularnej sztuce Gabryeli Zapolskiej jest 
jakby pisaną dla p. Zimajer. Intuicyjnie wydobywa 
w niej pani Adolfina z całym nakładem talentu 
istotę tej »dulszczyzny«, która urosła do katego-

mocy, zdana tylko na wysiłek samego społe­
czeństwa. Szkoły głównej i jej tradycyi to  za­
sługą, że dziś nowy uniw ersytet może powstać 
tak  łatwo, że sił mu nic brakuje —  i nie zbra­
knie.

Jeżeli też dziś tam, w W arszawie, ku  której 
kierujem y myśl naszą, w tej chwili na nowo 
zawiązuje się nie wyższej nauki polskiej na pol­
skim jej uniwersytecie, to Iteelor Magnificns 
tej nowej wszechnicy bezpośrednim swoim po' 
przednikiem Mianowskiego tam  pewnie nazywa, 
chwyta w swoje dłonie te iskry nauki, które 
po tam tych dwóch uniw ersytetach tliły bez 
przerwy w popiele naniesionych wschodnim 
wiatrem żużli., Niechże je rozdmucha, by pło­
mieniami w ystrzeliły do słońca wiedzy, by to 
słońce polska myśl rozżarzyć jeszcze potrafiła 
Gdy dziś nasz rektor tu, z Krakowa, z auli pierw­
szej polskiej wszechnicy śle serdeczne życze­
nia: »quocl felix, faustum , fort-unatumąue siU 
do toj ze snu zbudzonej siosirzycy, k tóra ma 
wiedzą leczyć schorzałą naszą społeczność, mo­
żemy z w iarą w siły narodu i siły tych, co dziś 
ten uniw ersytet tworzą, powtórzyć słowa, któ 
re o Szkole głównej powiedział ówczesny dy 
rektor Komisyi wyznań i oświecenia, K rzyw i­
cki, gdy powstać miała: *To światło kraju  być 
powinno — i będzie*.

T ak: p o w i n n o  — i b ę d z i e .

Kralów,
B I U B O  S F E Z E D A Ż Y  M A S Z Y N  I  P E S Y B 0 B Ó W  T E C H N I C Z N Y C H  F l O l r t s M .

Dostarcza: Pasów skórzanych. Olei doj 
maszyn. Uszczelnień wszelkiego rodzaju! 
Przewodów i lampek elektrycznych ect.J
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ryi pojęcia obyczajowo-społecznego w ostatniej do­
bie. Jako gromowładna władczyni domu, jest p. Zi- 
majerowa w swoim żywiole, prawda życiowa i do­
skonała obserwacja stwarzają typ Dolskiej prze­
dziwnie wycieniowany, a lekki podkład humoru, 
którym Zimajerowa krasi wszystkie swoje rolo, da­
je temu pojęciu roli piętno oryginalności.

»Moralność Pani Dulskiej* przygotowaną była 
bardzo starannie i graną we wszystkich rolach do­
skonale. Godnym partnerem p. Zimajer był p. Pi­
larski w swem zrezygnowanem safandulstwie, zry­
wający się odruchowo do bezcelowego buntu. — 
Z temperamentem i pewnym giestem szlachetności 
grał rolę Zbyszka p. Heleński. Rolę Hanki postawi­
ła na gruncie szczerości i pewnym dramatycznym 
akcentem okrasiła p. Poleńska, kapitalną zaś, jak 
zawsze, praczką była p. Kolman. Role dwóch córek 
Dulskiej znalazły wdzięczne przedstawicielki w pa­
niach Olskiej i Urbanowicz. Teatr byl pełny i do­
brze ogrzany. Publiczność ubawiona, gorąco okla­
skiwała wykonawców, a w pierwszym rzędzie p. 
Zimajerową. . WP'

Znalezione przedmioty. Magistrat ogłosił wykaz 
tnałe7ionych i oddanych przedmiotów w miesią­
cach lipcu i sierpniu b. r. Między nimi znajduje się 
kilkanaście pugilaresów z drolmemi kwotami, kil­
kanaście torebek damskich, kilka srebrnych dam­
skich zegarków, kartki zastawnicze, klucze i t. p. 
Przedmioty te zgubiły przeważnie kobiety, jak 
świadczy wykaz. — Po odbiór zgłosić się można 
do biura wydziału Vc magistratu (I. piętro, Nr 27, 
nowe oficyny) między godziną 12—1 codziennie 
z wyjątkiem świąt.

Wprowadzenie koni, bydła rogatego i chlewni z 
Królestwa Polskiego. Według reskryptu minister­
stwa rolnictwa, naczelna komenda armii wzbroni­
ła wyprowadzania koni, bydła rogatego, świń, o- 
wiec, kóz i drobiu z obszarów Królestwa Polskie­
go, pozostających pod austryaeko-wę; orskim za­
rządem wojskowym do krajów monarchii. Powyż­
sze zarządzenie nic narusza w niczem postanowić 
aia dawniejszego rozporządzenia ministery iiego 
(z 17. XII. 1881, Dz. p. p. L. 143), którem wz^ ‘ 
niono wprowadzania bydła rogatego, owiec, z 
i świń z państwa rosyjskiego d-o królestw i wa 
Jów, zastąpionych w Radzie państwa i przeprowa 
dzania tych zwierząt, przez wspomniane r es 
i kraje, ani też przepisów ministerstwa g icyj_ 
skiego. .ograniczających wprowadzani© do 
i przeprowadzanie przez Gahcyę zwierząt j no 
kopytowych i drobiu z państwa rosyjskiego.

Udzielanie pozwoleń na w p r o w a  z e n i e  
bydła rogatego z obszarów Królestwa  ̂ ■ s '  ego, 
pozostających pod austryaoko-węgiors m zarzą­
dem wojskowym, zastrzeżone jest o tą mina er- 
stwu rolnictwa. Na wprowadzenie do Galicy i o- 
wiec, kóz, świń i drobiu zezwala - ędzie w ^wy­
padkach godnych uwzględnienia i nadal namiest­
nictwo, o ile strony wykażą się pozwoleniem woj­
skowego generalnego gubernatora, względnie do­
tyczących komend obwodowych na wyprowadze­
nie tych zwierząt z obszarów okupowanych. Go 
do koni potrzebne jest, pozwolenie tyjfco wówczas, 
gdy chodzi o wprowadzenie przez inne urzędy cło- 
we, aniżeli te, które są wyznaczone do tego.

1 M u .
Kredyty na uruchomienie gorzelń rolniczych w 

Galicyi. „Gazeta Lwowska11 donosi., że właścicie­
le .gorzelń rolniczych, które wskutek opera,cyj wo­
jennych w budynkach lub urządzeniach wewnętrz­
nych zostały uszkodzone, mogą w Galicyjskim Wo 
jeaiiym Zakładzie kredytowym uzyskać kreayt o- 
br-OtOwy n a  p u sz c z e n ie  g o rz e lń  w  ru c h  w  kan ap a- 
Eji 1915/16 lub 1-916/17.

K redyt ten może być udzielony ty lko  na p o k ry ■
cie w y d a tk ó w  z ruchem gorzelni połączonych,

 „ k n V. T- r. „ł A-filit m,r\ ...TlTrnk _—- „ U. —X uwjPC na. izakupno kartofli lub innych surowych pro­
duktów, na zakupno węgla, wołów opasowych, 
oraz innych artykułów do prowadzenia mchu go­
r z e ln i  potrzebnych. Natomiast koszta -odbudowy 
mogą być pokrywano tylko z kredytów inwesty­
cyjnych przez Galicyjski Wojenny Zakład kredyto­
wy udzielanych.

Kwota pożyczki obracać się winna w granicach 
kapitału obrotowego do puszczenia gorzelni w ruch 
ł prowadzenia jej istotnie potrzebnego-, nie może 
wszakże przy jednej gorzelni przekraczać kwoty 
20.000 koron.

Promesy na ten kredyt udzielać będzie Galicyj­
ski Wojenny Zakład kredytowy, ale tylko na wnio­
sek Związku galicyjskich przedsiębiorców gorzelni 
rolniczych. Chcący uzyskać ten kredyt mają prze­
to wnosić podania o -udzielenie rzeczonego kredy­
tu do Dyrckcyi Związku gorzelń rolniczych (Wie­
deń I. Dominika 11 erba.-stoi 19). D© podania należy 
dołączyć świadectwo tabularne (bez stempla) na 
obecny stan własności i obciążenia, prekininarz 
wkładu pieniężnego, potrzebnego po myśli a-rt. 2 
do puszczenia gorzelni w/ mon, az poświadcze­
nie co do •uszkodzenia gorzelni skutkiem opcracyj 
wojennych.

Kredyt udzielany będzie w formie skryptu dłuż­
nego z ir.tabulacyą lub bez i-ntabulaeyi, stosownie 
do położenia finansowego biorącego kredyt-. Kre­
dyt ten jest- bezprocentowy, a- ma być zapłacony 
w ciągu 5 lat od dnia -zaliczenia. Te transakcje 
kredytowe w-olnc są. od należytości stemplowych w 
myśf cesarskiego rozporządzenia z -dnia 24 paź­
dziernika. 1915 Da. u. p. N r SIS.

Nowy Sącz, 13 listopada. (Za poległych legioni­
stów. — Nagły

Staraniem P. K. N- i Ligi kobiet, onegdaj odpra­
wiane zostało W kościele parafialnym uroczyste 
nabożeństwo żałobne za poległych legionistów. 
Wzięta w nieni udział zwomiona od nauki na czas 
nabożeństwa młodzież szkolna wszystkich zakła­
dów z gronem profcsorskiem nauczyciel,:kiem_ o- 
raz bardzo liczna publiczność. W stallach zajęli 
miejsca reprezentanci miasta z burmistrzem drem 
Barbackim, członkowie - • -*■ . i . i agi o nec.

Na katafalku, ustawionym w pośrodku kościoła, 
ozdobionym bronią, zawisły ogromne wieńce ze 
wstęgami o barwach narodowych, złozone przez 
P K N I i°-c kobiet i drużynę saautową imienia 
królowej" Jadwigi. Nabożeństwo celebrował ksiądz 
infułat dr Góralik w asystencji księży Wolamego 
i Janika. -  Podniosłe kazanie patryc tyczne wy­
głosił ks. dr Cierniak. Głośne łkania rozmgły się 
w chwili, ody kaznodzieja wsponuał o bohaterskich 
walkach legionistów, czynach i ich poświęceniu się 
dla ojczyzny. Z żalem w sercach za tymi, którzy
padli, opuszczano dom Boży. ’

Dzisiaj w nocy zmarł tu nagle na udar serca śp. 
Karol Mielecki, nadrewident kolejowy, naczelnik 
stacyi Nowy Sącz-miasto. Zmarły osierocił wdowę 
z kilkorga dziećmi, w tern porucznika Legionow, 
Alfreda, znajdującego się na placu boju. S.

walk naszych legionów, zapisać należy nową. W 
dniu 15 października w wałkach nad Styrem zgi­
nął Stanisław S z u m s k i ,  ze Lwowa, oficer 4 
pułku legionów. Młodzieniec o gorącem sercu, 
wychowany w atmosferze idea,łów patryotycanyeh, 
już na ławie gimnazyalnej organizował Związki 
młodzieży o hasłach filareckioh, zajmując się rów­
nocześnie umiłowanem studyum literatury. Przed 
wybuchom wojny zaciągnął się do „Drużyn strze­
leckich1', a potem-wraz z niemi znalazł się pod 
znakami Piłsudskiego i przebył całą jesienną 
kampanię w polu. .Wskutek choroby płuc, wyco­
fany z linii, pełnił przez jakiś czas służbę etapo­
wą. Jabłonków i okoliczne kolonie wypoczynkowe 
dla legionistów, miały sposobność poznać jego go­
rące i szlachetne serce. Organizował odczyty, po­
gawędki, wydaw ał pisma żołnierskie, celem skrze­
pienia na duchu tych, co utrudzeni wracali z li­
nii. Ale gorąca natura nie pozwoliła mu tracić 
czasu zdała od bijących się towarzyszów broni. 
W lipcu, wbrew zakazowi lekarzy idzie z 4-tym 
pułkiem w pole i bierze udział we wszystkich wal­
kach w Lubelskiem, na Podlasiu i Polesiu. Osta­
tnio bral udział w ciężkiej obronie zdobytych po­
zy cyj na prawym brzegu Styru. Jako komendant 
kompanii 10-tej, za świetne przeprowadzenie zle­
conego zadania wojskowego, podany został do 
„signum Iaudis". Duia 15 października w chwili, 
gdy doglądał naprawy okopów dla rezerwy, padł 
ugodzony śmiertelnie odłamkiem szrapnelu.

W pierwszych dniach listopada b. r. poległ w 
walkach nad Styrem śp. Antoni U r b a ń c z y k ,  
pochodzący z Dąbrowy Górniczej, -plutonowy 4 
pp„ 4 batal., odznaczony srebrnym medalem za 
waleczność. Zginął, gdy na czele swojego plutonu 
zdobywał bateryę armat, ugodzony kulą karabi- 
nową.

Cześć pamięci bohaterów polskich!

Mieczkowski Władysław, Mielczarek Zwgrtruttt, 
Mielnik Władysław, Mil&ta Karol, Niedzielski Fran­
ciszek, Nowakowski Michał, Papko Józef, Parka 
Zygmunt, Pastuszek Franciszok, Pech Karol. Per- 
kens Stanisław, Pfeifer Edward, Piasecki Zygmunt 
(4 szw.), Piekarski Mieczysław, Pietrzela Włady­
sławy Pluta Jan, Podolski- Stanisławy Boi Adam, 
Polanek Józef, Prąszek Antoni, Prokop Stanisław. 
Prorok Szczepan, Pstrokoński Feliks, Rak Win­
centy, Rosiński Józef, Rotter Bolesławy Roża-n Wła­
dysław, Różański Józef, Rudowski Tadeusz, Rudz­
ki Bronisław (1 szw.), Rupiński Jan, Sehon Ju­
liusz, Sch-rager Ignacy, Sierociński Henryk, Siup- 
ka Ignacy, Skupiński Józef, Smolka Tadeusz, 
St.anclik Jan, Strzelecki Jóaef, Studziński Franci­
szek, Sumera Józef, Suzin Kazimierz, Supernak 
Andrzej, Świerszcz Jan, Świerk Rudolf, Świderski 
Mieczysław, Szarek Stanisławy Szary Stanisław, 
Szczołka Andrzej, Szczurek Tomasz, Szczygieł 
Michał, Szmelc Maksymilian, Szydłowski Henryk, 
1 cichman Adam, Tatar Władysław, Uchacz Józef, 
Wawrzoszek Maryan, Werstal Bolesław, Westrale- 
wioz Stanisławy Wilk Stanisław, Winiarski Stani­
sławy Wiśniewski. Artur. Wiśniewski Roman. Wró­
blewski Edward, WTyderka Stanisławy Wysocki 
Eugeniusz, Wysocki Zygmunt, Zaremba Henryk, 
Zaumer Leou, Zelek Ignacy, Zdanowski Stanisław, 

le 'ński Józef, Żarek Tadeusz, Żyznomierski Ste­
fan.

W oddziaie karabinów maszynowych (O. K. Id.) 
. 1 p. p. ranni:

egioniści: Be.res Stanisławy Kołashiski M-ieczy- 
s.aw, Kunicki Michał, Skoczylas Stanisław, Sta- 
wiarski Jan, Zawadzki Jan.

Początek zob. w Nr 585 „Nowej Reformy".

Straty legionistów śląskich. ^Dziennik Cieszyń­
ski* podaje najnowszą listę strat kompanii śląsldej, 
walczącej od niedawna w drugiej brygadzie na pół­
nocnym terenie wojny. Lista jest następująca:

P o 1 e g 1 i: Jan Łysek, porucznik, komendant 
kompanii, nauczyciel; Gabryel Martinek, absolwent 
gimnazyalny z Cieszyna, plutonowy; Cieśla Jan, 
plutonowy; Seidler Leon, Brosz Jakób, Grycz Jó­
zef, Słowik Stanisław, Stojek Jan — legioniści. 

R a n n i :  Brykajło Henryk (dwa razy), Liberda

AłtSK lpC& IżlK G  nu W 8!i5 t(Ę
(Teł. o. k. Biura koresp.)

Wiedeń. 19 listopada. 
Urzędownie donoszą dnia- 18 listopada: 
Dzisiaj po południu obrzuciła jedna z naszych

Jan (dwa razy), Kubica Jan, Synowiec Józef, Nie-i eskadr aparatów/ lotniczych morskich forty San
miec Rajmund, Mrowieć Franciszek, Śmiga Karol, 
Budzioch Szymon, Gazda Robert (ciężko ranny).

Nicolo, Alberoni, arsenał, stacyę lotniczą, ga- 
zometer, dworzec kolejowy i kilka koszar w  
Wenecyi skutecznie bombami. Mimo zaciętegoWspomnienie pośmiertne. W d. 30 października 

br. zmarła w Łodzi w wieku lat 79 śp. Antonina °Snia obronnego i ataków trzech nieprzyjaciel-
z Łętowskich Książkowa, wdowa, matka znanego 
w literaturze naszej oraz W szerokich kołach lite­
rackich Warszawy, a przedwcześnie zmarłego (w 
r. 1897) poety, dramaturga i nowelisty Władysła­
wa Książka (Juliana Łętowskiego) oraz Stanisła­
wa Książka, wydawcy i redaktora „Nowego Ku- 
ryera Łódzkiego", codziennego organu postępowe­
go, wychodzącego w Łodzi. Śp. Antonina z Łę- 
towskich Książkowa, pochodząc z Galicyi w do­
bie powstania, 63 r., służyła ojczyźnie, niosąc po­
moc młodzieży, biorącej udział w powstaniu. W 
Warszawie, dokąd przeniosła się z Krakowa w r.

skich aparatów lotniczych powróciła nasza e- 
skadra w pełnej liczbie i cało.

, K o m e n d a  f l o t y .

wne miary, “
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Kopenhaga, 19 listopada
»Extra Bladet* pisze:
W ojna jest wojną i słusznie w W iedniu zwró­

cono uwagę na to, że U/łosi, k tórzy są stroną
1883, gościła w swym domu wiol u wybitnie.js7.ych a taku jącą , dziwnemu hołdują zapatrywaniu, ja-
literatów, poetów i dziennikarzy, którzy miłowali 
ją za gorące ukochanie ojczyzny, za jej dobroć, 
szlachetność i wyrozumiałość ,czem zdobyła sobie

koby byli uprawnieni zadawać Austryakom 
wszelką szkodę, podczas gdy im ma przysługi­
wać prawo wołania »barbarzyństwo«, ilekroć

miano prawdziwej matrony polskiej.’ Zgon jej o- j wypadnie d z iu ra w  dachu którego z kościołów, 
budził w kołach dziennikarskich Warszawy i Łodzi, ^ tu i a lm e  ze dzieła sztuki me mogą hyc uchro- 
słęboki żal, nieboszczka bow ń* Mana była ^ » n e  w nfortyfikoy anem mieście, jakiem  jest 
swych cichych, niemniej znacznych dobrodziejstw, f W enecya.  ̂ Gdyby* ni cpizyja ciele  ̂ to uwzgię- 
których potrzebującym nigdy nie szczędziła. Cześć J byłaby całkiem śm ieszą . Cał-
jej pamięci!

łobnej karty legionów. Do szeregu nieodża- 
mh strat, ialde przyniosły ostatnie tygodnie

Wykaz składek pieniężnych, które wpłynęły na 
ręce Centralnego Komitetu Gwiazdkowego dla le­
gionistów od 15/XI.—17/XI.

M. J. 5 K, podpułkownik Niesiołowski 20 K, II. 
S. 10 K, dr II. 20 K, Taduś 2 K (swoje pierwsz-e 
oszczędności), hr. Potuiicka 20 K, hr. Marya Wo- 
dzicka 5 K, J-anina Zakrzewska 10 K, hr. Bor­
kowska 10 K, Marya i Helena Strażyńslde 6 K, 
N. G. 4 -K 25 h, zebrane przez hr. Sze-ptycką 20 K, 
dolegat Fedorowicz 50 K, hr. Władysł. Mycielska 
100 K, Leopold,owa Jaworska 50 K, hr. Stanisł. 
Szeptycka 100 K, br. August. Krasicka 100 K, Ma- 
ryano.wa Krzyżanowska 40 K, Lucyna Sporn 10 K, 
hr. Antoniowie Wodzicey 15 K, Juliuszowa Loowa 
20 K, p. Gałęzowska 10 K, p. Cybulska 10 K, 
Hilda Starzewska 20 K,*Wanda Bilewska 30 K, 
Szydłowski 20 K, Natalia- Stoinowa 10 K, X. 10 
K, hr. Zdzisiawowa Tarnowska 100 K, Janiaka Bi­
le weka 20 K (zamiast choinki dla siebie).

Zguba. W dyrebcyi policyi krakowskiej jest do 
odebrania paczka książek i zeszytów szkolnych, 
znalezionych na plantach. Paczkę tę zgubił podo­
bno uczeń Ed. K. Filas.

„ P O T O  P“
H. S i e n k i e w i c z a

ściąga, codziennie liczną publiczność do Kinc- 
łęatru „Wanda”, a  zarząd w skutek domagania 
się wielu osób z prowincyi przedłuża wyświe­

tlacie tego filmu do niedzieli 21 b. m. 
Niezwykły nastrój u widzów wywołuje znako­
micie zastosowana m uzyka z melodyj polskich.

8 1 0 8

Zmarli;
Andirizoj hr. S t a d n i c k i ,  nadpe-r. w w rezer­

wie w 2 p. ułanów, zmarł 17 b. m. w szpitalu garni­
zonowym w Krakowie w 29 -roku życia.

Repertoar teatru miejskiego.
robota 20 listopada: „Ostatnia woła", komedya 

w 3 aktach A. h r  F red ry .
q k He?ertoar teatru ludowego.
k o o a. „Matka Sz-warcenkopf", występ A. Zi- 

nmier. • w

kłem inaczej przedstawiałaby się sprawa, gdy­
by szło o otw arte nieufortyfikowaue miasto.

t t  i  u l i  I f i i i

is la  d r u t  L e s io t i i®  p j j s i t h ]  -
-Goniec Polowy Logionów" podaje następującą 

hstę strat Legionów,, obejmującą straty wszyst­
kich trzech brygad Legionów pokkich, po dzień 
3 października b. r.: ■ :

1 pułk piechoty.
Ranni: s 

(Ciąg dalszy). B-
(Lit. L—i). Legioniści: Langbank Jerzy, Leszcz 

Mikołaj, Leszczyński Jan, Lis Emil, Lisowski Fran­
ciszek, Lubaczewski Józef, Madej Wincenty, Ma­
jer Stanisław, Malasowski Zygmunt, Malicki Michał, 
Malinowski Seweryn, Masłowski Ludwik, Masse- 
jewsld Stefan, Masisłej Kazimierz, Matuszczyk 
Franciszek Malyszkiewicz Mieczysław Maż Jan

MB! IIP
Zdubycie Prlbpu, Gast yaru i Giianu.
: (Tel. c. k. Biura koresp.).

Sofia, 19 listopada. 
Urzędowe bułgarskie doniesienie o opera- 

cyacli armii bułgarskiej z dnia 16 listopada: 
Dzisiejsze operacye rozwinęły się na w szyst­

kich frontach bardzo skutecznie dla nas. N a­
sza arm ia wszędzie posunęła się naprzód i mo­
że się wykazać następującym i sukcesami:

Po odrzuceniu Francuzów na froncie Grad- 
sk 0—Nikotin (około 17 kilometrów na północ­
ny wschód od Prilepu) na południe od Yeles, 
przez Orni Reka, przyczem żołnierze francuscy 
rzucali karabiny i przedm ioty uzbrojenia i po 
śmiałym ataku  frontalnym, skombinowanym z 
manewrem okalającym, została zdobyta Svinni- 
eka Glava (około 12 kilometrów na północ od 
Prilepu), która- stanowi punkt bardzo ważny 
strategicznie na drodze Yeles—Prilep. Zdoby­
cie tego defiłe otwiera drogę ku Prilepowi i Mo­
nastyrowi. Dzisiaj w nocy obsadziły nasze woj­
ska, idące na przedzie, Prilep.

Nasze wojska, operujące koło Tetowa, posu­
nęły się naprzód w kierunku południowym, po­
biły Serbów i wzięły Gostivar. Pościg w kie­
runku Kiczewa (Krcova, około 30 kilometrów 
na południe od Gostivaru) został wdrożony.

Kolumna, operująca na froncie Kaczanik— 
wzgórza Gilan— Kamenik (bezpośrednio na pół­
nocny zachód od Gilami) w kierunku ogólnym 
na Gilan przełamała po trzydniowej zaciętej i 
krwawej walce serbskie stanowisko w centrum 

obsadziła Gilan. Dzisiaj stoją nasze wojska

H f  586.

Order wojenny dla cara.
(T«l. wł. >Nowej Reformy*.)

Wiedeń, 19 listopada.
Do dzienników wiedeńskich donoszą z Ko­

penhagi:
A djutant generała Iwanowa wręczył carowi 

order św. Jerzego czwartej klasy, ponieważ ra ­
da orderowa stwierdziła, że ęar wypełnia po­
stanowienia paragrafu siódmego sta tu tu  orde­
rowego, dając przykład neustraszoności, przy­
tomności umysłu i poświęcenia.

Car oświadczył, że nie zasługuje wprawdzie 
na order, lecz go będzie nosił. '•

Polityczni cfmyiti a Rumunii.
(Telegram własny >Nowej Reformy*.) * 

f  ■ ^  Wiedeń, 19 listopada.
Do dzienników wiedeńskich donoszą z Buka­

resztu:
*Konservative Politique«, wydawana przez 

Steagula przyrmsi następującą sensacyjną wia­
domość:

B r a t  i a n u oświadczył podczas konferencyi 
z kilkoma parlam entarzystam i, że w czasie ro­
kowań jego w kw estyi do ustalenia postawy 
Rumunii, znaleźli się politycy rumuńscy, któ­
rzy dawali obcym mocarstwom zapewnienia i 
przyjmowali ua siebie zobowiązania co do skło­
nienia rumuńskiego rządu do obniżenia skali 
żądań. i  *

Bratianu napiętnow ał polityków tych jako 
niesumiennych awanturników i dodał, że ma pi­
semne dowody zdrady tych polityków.

Sensacyjne rewelacye zw racają się przeciwko 
T ake Jonesem

Kitchsner dla Egiptu.
(Tel. własny »Nowej Reformy*.)

Wiedeń, 19 listopada. 
Do dzienników wiedeńskich donoszą z Hagi: 
J a k  się tu taj dowiadują, z Londynu, w yklu­

czone jest wysłanie K itchenera do Indyj. — 
Kitchener obejmuje definitywnie obronę Egiptu.

Walka na morzu.
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Londyn, 19 listopada.
Doniesienie Biura Reutera: Parowiec angiel­

ski > PrenegIos« został zatopiony. Miał 3.886 
ton pojemności.

Na minie.
Berlin, 19 listopada.

Doniesienie Biura Reutera. Urzędowo ogło­
szono:

Dnia 17 listopada najechał okręt szpitalny 
»Anglia* na minę w K anale i zatonął.. Na po­
kładzie znajdowało się 385 ludzi. Mniej więcej 
300 ludzi uratow ała łó d ź  patrolowa. Inny okręt, 
który chciał przyjść z pomocą tonącej »An- 
glii«, najechał również na minę i także zatonął.

Późniejszy telegram*, donosi: K iedy okręt
»Anglia* najechał na ntinę, okręt węglowy »Lu- 
zitania*, znajdujący się w pobliżu, natychm iast 
spuścił na wodę dwie łodzie. Gdy łodzie te zbli­
żyły się do »Angłii«, ujrzano, jak  ich własny o- 
krę . wyleciał w powietrze. Łodzie te zdołały u- 
ratow ać załogę. Łódź torpedowa ocaliła licz­
nych rozbitków z »Anglii«.

Okręt »Luzitania« miał 1.834 ton pojemności.

scy 10 K; Władysław Ustyanowski i Tadeusz Ma­
zepa 40 K; Jan Czader ze Starej Wsi 30 K; Ircia 
i Loluś N. 3 K; Kawiarnia Teatralna 100 K (i 266 
K 87 h na inne cele); Szkoła 5-klasowa wydziało­
wa im. królowej Jadwigi w Jarosławiu 70 K, a mia­
nowicie: klasa pierwsza pospolita 5 K, druga 2 K 
82 k, trzecia 3 K 90 h, czwarta 5 K 90 h, pierwsza 
wydziałowa 11 K, druga 14 E  26 h, trzecia 4 K 
20 h, czwarta 7 K 56 h, piąta 11 K, oraz Górnisie- 
wiczowa 4 K 36 h; za pośrednictwem Zygmunta 
Messnera: Melunia Kędzierska 4 K, ks. Władysław 
Wójcik 3 K, Władysława Słupska 3 K, Stanisława 
Zwolińska 2 K, Maryan Zwoliński 1 K, Antoniowie 
Beresiowie 4 K, Zygmunt Messner 5 K, Wanda 
Messnerówna 2 K, Marya Pelc 50 h, Antoni Bartnik 
1 K, Marya Kajder 40 h, Marya Buj 40 h, Marya 
Linek 20 h, Katarzyna i Jan Linek 40 h, Barbara 
Konik 20 h, Elżbieta Kajder 1 K, Marya Niemiec 
80 b, Elżbieta Kubis 1 K, Katarzyna Much 40 h, 
Piotr Pelc, żołnierz, 40 h, Tomasz Kożystka 1 K, 
Wojciech Bartnik 1 K, Franciszek Król 40 h, Piotr 
Kożystka 1 K, Aniela Malec 40 b, Franciszek Papin 
1 K, Zofia Dec 1 K, Anna Misiąg 20 h, Marya Wę­
grzyn 20 h, Andrzej Rzęczyca 40 h, Marya Men 
droń 60 h, Józefa Kajder 50 h, Agata Obermann 
1 K, Antonina Szozda 80 h, Agata Linek 1 K. — 
Razem 41 K 20 h.

Na Kolumnę Legionów
złożyli w administracji „Nowej Reformy": 

Karolowie Bilińscy 10 K; Wojciech Mrozek 100 
K, zabrane p.rzj’ wypłacie zapomóg wojskowych w 
urzędzie podatkowym w Jarosławiu.

Odpowiedzialny redaktor: '

K o c o p t& sis t.
Wydawca:

(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od redakcji.)

Za spokój duszy śp.

Bo le ta  K opuka
kierownika stacyi geologicznej w Borysła­
wiu, chorążego rezerwowego 20pułku obrony 

krajowej,
poległego śmiercią bohaterską na polu walki 
18 listopada 1914 r. (podług listy stiat 
Ministerstwa wojny 1. 121 i 134), pochowa­
nego tymczasowo na cmentarzu w Kromo- 
łowie, odprawione zostało w rocznicę Jego 

śmierci

Nabożeństwo żałobne
w kościele SS Fehcyanek w Krakowie. 
O tem stroskani rodzice i rodzeństwo za­
wiadamiają Krewnych' Kolegów Zmarłego 

i Znajomych.

B gaEE SH ESSSS

(Teł. wł. „Nowej Reformy".)
Wiedeń, 19 listopada.

Do dzienników wiedeńskich donoszą z Zu­
rychu :

W edle wiarygodnych infonnacyj, AMglia me 
wpuszcza do Indyj wcaie Europejczyków z kon­
tynentu.

Dwu Szwajcarów, którzy od dziesięciu la t 
stale byli osiedli w Indyach i posiadają tam  ma­
gazyny handlowe, musiało pozostać w Londy­
nie.

na zachód od miasta Gilan i w oddaleniu 15 
do 18 kilometrów od Prisztiny. Zdobycz wy­
nosi 18 dział, 22 wozów amunicyjnych, 2.000 
karabinów i wiele m ateryału wojennego, jako 
też 2.000 jeńców.

W ojska nasze, następujące Serbom na pięty 
w obszarze Kurszumlje—Leskovac, dotarły  
wczoraj wieczorem do linii A rlanska—Pianina 
Cote L. 28 (około 22 kilometrów na południo­
wy zachód od Prokupłje)—Radinovac (około 25 

kilomerów na południowy zachód od Leskovca) 
przyczem zdobyto serbską bateryę arty leryi 
polnej wiąz z zaprzęgiem i wiele -materyału do 
sporządzania szańców oraz wzięto do niewoli 
300 jeńców. Koło Aleksandrovca znaleziono 13 
dział, wrzuconych przez Serbów do Morawy.

Tełcfsafoite i !eisg?yczns
i l i i i i lc l  c. R. Biura Reresp.

z dnia 19 listopada. 
Odznaczenie hr. Tarnowskiego.

Wiedeń. »W iener Zeitung* ogłasza: Cesarz
zezwolił, aby nadzwyczajnem u posłowi i upeł 
nom-ocnionemu ministrowi przy królewsko buł- 
o-arskim dworze, drowi Adamowi hr. Tarnow­
skiemu na T an i owi e wyrażono szczególne N aj­
wyższe uznanie z powodu znakomitej, wybitnej 
i owocnej działalności. ,

Nowa pożyczka rosyjska.
Kopenhaga. »Berłinske Tidende« donoszą z 

Petersburga: Ministerstwo skarbu wydało no- 
■wą pożyc-zkę w sumie jednego m iliarda po 
5 y2 % . ' Ma ona być zamortyzowana w prze­
ciągu la t 10, a obłigi opiewać m ają na nazwi­
sko.

Ukaranie dziennikarza.
Petersburg. »Birżewyja Wiedomosti* dono­

szą: W spółpracownik »Nowoje W remia«, Ksu- 
min, został wydalony z Petersburga i zakazano 
mu przebywać w obszarze wojennym, ponieważ 
rozpuścił bezmyślną wiadomość o wysadzeniu 
na ląd  w W arnie wojsk rosyjskich, nie mając 
do tego upoważnienia władz wojskowych, oraz 
ponieważ nadużył przez to zaufania cenzury 
wojskowej.

Werbunek angielski w Ameryce.
Amsterdam. Dzienniki am erykańskie, jakie 

tu  nadeszły, donoszą o nałożeniu grzywny na 
dwóch Am erykanów w San Francisco, ponie­
waż usiłowali oni werbować ochotników^ do a r­
mii angielskiej.

S K Ł A D K I .
Dla głodnych Warszawy 

złożyli w administracyi „Nowej Reformy":
S. C. 3 K; grono panien z Pilzna za pośrednie 

twem Janiny Pawlusówny 40 K zamiast wieńca 
na mogiłę ś. p. Stanisława Kaszubskiego’ dla ucz­
czenia jego bohaterskiej śmierci; Karolowie Biliń-

Za spokój duszy śp.

Ł e & E ia  iC r s i i g  §g
rezor. porucznika, ofieyała Dep. rachunko­

wego w Ministerstwie pracy 
odbędzie się 20 listopada o godzinie 8 30 
w kościele OO Reformatów, jako w rocznicę 

śmierci
N*abożeńsiwo żałobne

t  na które żona z a p r a s z a  Krewny chi Przyjaciół.

Za spokój duszy śp.

Amelii KlBmensiewiczswei
odbędzie się w sobetę dnia 20 b. m. o góuz. 
9 rano w kościele św. Anny w Krakowie

9

Nabożeństwo żałobne
jako w 7 rocznicę Jej śmierci.

Za duszę  ś. p.

p o leg łego  dn ia  5 lis to p a d a  1915  ro k u  
odbędzie  się /

N A B O ŻEŃ STW O  ŻA ŁO BN E w 1 to śe ie le  św . 
M ark a  d n ia  20  b. m . o godzin ie  9 -te i ra n o .

WP. Drowi Schlankowi,
kom endantowi szpitala „pod Baranam i"

WP. Drowi Morawskiemu 
za troskliwą, poświęcenia pełną opiekę i umie­
jętne wyleczenie z ciężkich ran składają staro­
polskie “Bóg zapłać" po-rbcz. Tez.
8086 Dr M alarski i Dunikowski.

^ O strzeg am , że za c ó rk ę  B A R B A R Ę  SA- 
M U LSKĄ  ża d n y ch  d łu g ó w  nie w y p łacam .

BARBARA MIKULSKA.

Poszukuję większej dostawy mleka. — 
Oferty posyłać: . 807G 1 3

D R . CHRAM1EC, ZAKOPANE „

ane.
HOTEL WARSZAWSKI.

, Centralne ogrzew anie.
Ś w ia tło  e lek try czn e . - 7551 1 10

Adwokat dr Deiches w Brzesku A
poszukuje

r u t y n o w a n e g o  k o n e y p i e n t a .
Wiadomość: Kraków. Starowiślna L. 12. II. p

807.1-3 ̂
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Ste f a n  E issr.n icM  z J a ­
worzna z rodziną (zdrowi) 

proszą o wiadomość o F e li­
k s i e  K a rk o w s k im  z W ar­
szawy, przy nl. Wareckiej 1, 
i o F r a n c is z k u  S ta r z y -  
C klm  w Mińsku Litewskim. 
Prosi dzienników warszaw­
s k ic h  o przedruk. 7229 10 10

E y ffa rb u s B o z 3 H h c s k | Kock 
obecnie Erzsebet Kor- 

hś,z, S aforalja Ujbely (Wę­
gry), prosi rodziny swej o 
adres. 8030 2 4

Massiysttxa
eBJ. przyjmuje praktyki. Mieszka: 
Wielopole 10. 8059

Kucharka
uzdolniona, z dobrcmi poleceniami, 
do restauracji. kuchni oicorskiei 
lub wojskowej, poszukuje zajęeja. 
Ogłoszenia pod A-Z. przyjmaje Adm. 
„N. Reformy11. 8066

piesek żółt; rasy jamników, z bia­
łą  plam ką c a  czole. Łaskawy zna­
lazcę raczy oddać: nl. Szewska 14. 
I  p., za dobrem wynagrodzeniem, 

8074 1*2

Do sprzedania
futro damskie, szafy, lustro, piec 
żelazny, ni. Smoleńsk 15, drzwi 
wprost schodów. 8067 1 3

11
batów, biczysk dostarcza firma Saul 
Blrnbaum w Paigórzu, Lwowska 16.

8072 1 2

Różne meble
jakoto: kredens, biurko, lustro itd. 
zaraz tani* d* sprzedania. Ul. Szew- 
łk a  17, II 9-, front. 8063 1 2

Pomecnlba
z handla btaW&tnego przyjmie za­
raz Kaziraisrz Miesicłowski, Kraków, 
Snkiennioe 2 4 —25. 8073 1 5

Z g n M o n o
dnia 2 b. m. pamiątkowy, niewiel­
kiej wartości pieniężnej, sznurek 
bursztynów. Znalazca zechce tto 
złożyć, za nagrodą, n  dozorcy domu, 
u!. Wiślna 2. 8080

Om b  a
inteligentna, w średnim wieku, u- 
miejąca krój i szycie wedłng naj­
nowszych żurnali, zn«jąca się do­
brze na kuchni, poszukuje jakiej­
kolwiek posady; może wyręczyć 
panią lub przyjąć prywatne szyoie. 
Zgłoszenia pod: M a ry a  N., przyj, 
muje Administraeya „N. Reformy*. 

8085 1 2

Jtaslfa j f  jabłonki 5-letni
Metodą Ansona Inb 
Eerlitza. — Lekcy# 
osocne i zbiorowo.

ulica Szewska 17.
80G4 1 8

Osoba
inteligentna, w średnica wieku, po­
szukuje miejsca kasyerki, przed po­
łudniem. Zgłoszenia w Administr. 
,N. Reformy11 pod M. M. 8076 1  3

FosseSsuI©  nią
pianina do wynajęcia. Wiadomość: 
ul. Bonerowska 9, U  p. 7726 3 3

Praczka
sza ta  pracy w domach. W ia­
domość u stróża domu: K ra­
ków, nl. Gołębia 4. 7862 3 o

do nauki, w wieku la t 13—14', po­
szukuje cukiernia Horwalha w 
Samborze. 7761 6 6

bezkonkurencyjne 
n ie  1  fan r n  i  s o l i ,  która służy 
tylko j*ka przyprawa, lecz Z b r,- 
l io n u  pi awdziwego z drobiu i dzi­
czyzny, bardzo pożywne i dla każ­
dego zdrłwc, puszkę pół kg. z 50 
sztukami za 6 K. oraz i w taflach, 
poleca: C & yahąszcz i S jó l h a ,  
K ra isó w , ! t o i ł a ł u a  7. 8084. 1 7

U ! W
umeblowanego, w pobliżu dworca 
kolejowego. Zgłoszenia: Droguerya, 
ul. Lubicz 5. .8070 1 2

at „Królawianka"
til. 'SSraffKsawska 3

nrząda»ny z kotafertem, niedrogi, 
bardzo spakajny. Kuchnia wspólna. 

8073 1 3

U - S z I e J a r a  I* 2 ic y 5
i konw ersacji j ł^ jk a  niemieckiego, 
w zatnij*  za lek».va »'<rzypiec, alb# 
konwersacją fr tasa tk *  lab rosyjską, 
ew entaalai# za l*łoye języka an- 
giolsbteya 1*» ryMuarćw. Ż^ło.-aenia 
pod ,,VK. K. I .  Iś“  do Administracyi 
„N. R efem  j* . 7767 3 3

E u c h a 2 te r -b i la n 3 is ta ,  rutyno­
wany, celn;ący absoiwent kursu 

abituryentów Akademii handlowej, 
zdolny organizator księgowości prze­
mysłowej, z fachową 7-letnią pra­
ktyką wszelkich systemów księgo­
wości podwójnej (włoskiej, amery­
kańskiej, francuskiej, fabrycznej, ta ­
belarycznej i t. p.) praguiena umiar­
kowanych warunkach cbjąć posadę 
w instrtucyi finansowej, lub więk­
szej fabrycznej, także haudlowej. 
Zgłoszenia listowne pod „Euchaitor- 
organlzatcr 4 4 ;i przyjmuje Admin, 
„Nowej Refoimy11. 7922 4 4

Osoba młoda
przyjmie posadę w prywatnym 
domu. Dmie szyć i może za­
jąć się też gospodarstwem. 
Marya M a j  e r  s k a ,  Mszana 
Dolna. 8098 1 3śś

Do sprzedania
p a r a  k e n ł ,  maści siwej, 6— 8 
lat, do wyjazdu lub roboty, 
tudzież wózek używany na re­
sorach i wóz roboczy. Zgło 
szenia przyjm uje Administra­
c ja  „N. Reformy" pod K r 4L  

8056 1 3

o dwuletnich koronach, od­
miany doborowe, ma do sprze­
dania po 70 h wzwyż Z a- 
r z ą d  s z k ó łe k  C zasJa w , p-
Dobczyce. 8062 i  3

I) Rosyi europejskiej, 2) Rosy! a z ja ­
tyckiej, z oznaczeniem miejscowości, 
w których się znajdują obozy jeń­
ców I osób internowanych, wysyła 
za nadesłaniem K 1 60 lub za za­
liczką Księgarnia D. E. Friedleina, 
Kraków, Rynek 17. 7945 1 0

E ie re w iiik
bnchaltor-bilausista, z Akade­
mią handlową i długoletnią 
zupełną prak tyką,' jako siła 
pierwszorzędna handlowa, po­
szukuje posady. — Zgłoszenia 
przyjmuje A dm inistracja ,,N. 
Reformy" pod „ B u s h a l tc r -  
b i l a n s i s ta 41. 8058 i o

l a s  s o s n o w y  i  d ęb o w y ,
wartości do trzech milionów 
koron, bezpośrednio od właści­
ciela. Oferty wnosić należy 
do Jan a  Mączeńskiego w Prze­
worsku. 8055 i  3

Starszy
bezdzietny pedagog przyjmie 
na mieszkanie studenta z le­
pszego domu. —  Wiadomość: 
Kraków, nl. Karmelicka 33.
D I  P- 7900 3 o

L o h a

4 liii 3 pokoje
umeblswane, i  pokoi bez me­
bli, zaraz źe w jaajęcia  przy 
ni. Oclsroaek 4 a we Lwowie. 
MT:adoSG3k*i bliższej udziela 
właściciel Z. Kędzierski.

7655 6 5

1 Do sprsedaftia
dęta a e w s  Z2v.?Gvj2xiy

w bssdzo dobrem" położenia o 6 u- 
bikacyicS, z piwaioami. wodocią­
giem, kuŁ azacy  s, z ogrodem. Go­
tówki p.-trłebu 14 tysięcy kor. — 
Anna Palajewa w Bocfcr.i, nl. św. 
I.con.tiia. 7615 10 10

1 1 1 1 1  
R3fle?sz2 iRiższnnkl

Superior mieszanka 1 kg K 4 70 
San Ja g e |
Perłćwku > 
najlepszaJ 
Caracas 1 
Quatomal»J.. 
Portorico j  
Jaw a \  
Jam ajka/ 
Honduras) 
rfocca j  
Cejlon __

4-30

5-00

505

5-10
5-30* n n

K a w a  Awrttahł i  k a -
kZO p# każdej ceni*. Ląća,;aU sen. 
ników slcregółewyeb. — yfjtjUm 
w pcldcfłch p# 43/< kg,
albo koleją ni*#yH##a*, s  OCle-
c ie m  i*  z*!icrk*. bsdtaai#  wypal* 
moja p a ła n ia  4* 3900 kg kawy,

MM M U t e  H2ffga Inpt
M. H M L Ł iS  ,

^ ie d c tó ,  7 ^  S E sy o ło lecy . 2 3  d  
Telefon ntimsl. 55/03,
<486 15 24 Rek założenia 1889. 

W®

w śródmieściu, Grodzka 41, z 4 wiel­
kich frontowych pokoi na I piętrze, 
nadający się d!a dentysty, praco­
wnie, inb konfekcje, do wynajęcia 
zaraz. Tamże do wynajęcia na par­
terze od ulicy Scaackiej kilka skle­
pów. Wiadomość w handlu p. Ma- 
ryana Saskiego, Grodzka L. 42.

7915 3 3

do tartaku  l a a j s ź s r  do ga- 
trów i pił, lub ś l a s a r z  a 
także feya&SFZ składowy, 
obaj wolni od wojska. Zgła­
szać się do Adm inistracji dóbr 
W Suchej. 7884 7 7

Srebro i antyki
kupuje i sprzedaje S. Katzner, 
ul. Bracka 5. 7712 6 10

D la  s p r z e d a ją c y c h  d z ie n n ik i
nustrę- za 

I V  w ie lk i  z a r o b e k  "igESl 
„Kleine osterr. 

Vclk3-Zsiiuny“
Bardzo w treść obfity i zaj­

mujący tani dziennik wiedeński za­
wiera codzień: 

obsseraiosprawozdania wojen- 
aa, w ie lo  n o w o ś c i

2 zajmująco powieści. 
I S g r  W yjaśnień udziela i nuuicra 
okazowe wysyła jak  najchętniej 
A dm inistracja „Klsine ćisterr. Yolks- 
zeitung*, \Yien I, Wollzeils 22. Wy­
syła tylko sprzedającym dzienniki, 
a  nie osobom prywatnym. 7978 1 5

60.000 KORON
w y n o s i

S Ł O W N A  ^ Y G f ś A N A
T lo t e ry  i  1 k la s y . 

C ią g n ie n ia  1 4  i  16  g ru d n ia  
1 9 1 5 . L o sy  s ą  je sz c z e  do n a ­
b y c ia  w  b iu rz e  c. k . lo te ry i  

k la so w e jM, KNEULER
Wiedeń, V., Ziegełofeagasse 

23 d. 7485 16 0 
V# 5 K, V, 10 K, >/, 20 K, 

y Ł 40 K.

poszukuje urzędników dla dzia­
łu buchalt.eryi«i koresponden- 
cyi z odpowiedniem wykształ­
ceniem i z praktyką, wzglę­
dnie z dokładną znajomością 
języka polskiego i niemie­

ckiego.
- Zgłoszenia tylko listowne 

z o d p isem  świadectw, których 
się nie zwraca, przyjmuje Ad­
m inistracja „Nowej Reformy" 
pod „ B a s k  8031 1 3

i i  Krakowie
zawiadamia ninieiszem, że

e s i s p i s i a s t a  k t j s z s i p s

odbedzie sieA «

w  W m ią  ę fw śM b  M 15 r ,  o godzinie 4 po
poł. w gmacbn Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń 
w Krakowie, ul. Basztowa i. 8, z następującym:

i:PoreasSsleni
1) Zagajenie,
2) Odczytanie protokółu Zgromadzenia z 1914 r.,’
3) Spiuwozdanie Dyrekcyi za rok 1914,
4) Sprawozdanie Kady Kadzorcźej z wyników roku 1914 

i wnioski
5) Wnioski członków.

W Krakowie, dnia 15 listopada 1915.

8077 sS M ą € iś B k I m. p.

S łu c h a c z  p r a w a
poszukuje biurowego luft jakiego­
kolwiek zajęcia. — Zgłoszenia pou 
„S. T.“ przyjmuje A d m in istraeya  
„N. Reformy11. 7992 4 6

Potrzebny zaraz

z odpowiednią i raktyką. Po­
dania z odpisami świadectw, 
których się nie zwraca, do 
Zarządu dóbr Cu orz Air w (p- 
loco). Podauia nienwzględnm- 
ne pozostaną bez o d p o w ied z i.

8009 2 0

P a i m a
pisząca biegło na maszynie, poszu­
kuje poeady. Zgłoszenia pod Z. P. 
190 przyjmuje Adm. „X. Reformy11. 

8034 2 2

Ł e p s s a  p a sm a
la t 20, obznajomiona z krawicczy- 
zn4 i białem szyciem, biegła we 
wszystkie,!), przyjmie posadę w 
lepszyS domu do dzieci i t. p. — 
yindcm ofć u Maryi RiUjówny w 
Baligrodzie. 8051 2 3

^ k ś M o ra s ł  p o r i l e t T
czerwony, z Irzema dokumentami 
wojskowemi na imię Stanisława 
W elanyka. Łaskiw y znalazca raczy 
złożyć pod adresem: St. We.anyk, 
Kraków, Wiślna 3, I  p. 7^87 3 3

V>' najbliższych dniach rozpo­
czynamy

praktyczne kursy jęz.

oiemleok. i franc,
z opłatą miesięczną 5 kor.

Kursy Ansona
nl. Szewska 17.

8065 1 6

poszukuje na godziny przed­
południowe lekcji języka nie­
mieckiego, lab konwersacyi. 
Zgłoszenia pod 7 2 6 7  przyj­
muje Adm. ,.N. Reformy".

7967 5 7

z praktyką biurową, pi- 
h H U  szą tan a  maszynie, przyj 

mio posadę w biurze, lub przy ka­
sie. Zgłoszenia pod'‘„P raC £ “  przyj­
muje Adm. „W. Reformy11.

7957 5 6

lip v lim
.['.oszukuje zaraz k a s j ly ć a ta  
n c J a ^ y d a e g O , do zastęp­
stw a uprawnionego, soio 3 3

W# » f-p-A

2 faotony półkryte tanio do sprze­
dania. Pracownia siodlarsko-lakier- 
nicza Edwarda Hilcka, Bochnia, 
Tryuitatis. 8001 3 3

\w m  r t
jasne 1 kg 12 K, ciemne 1 kg 8 
K, przy zamówieniach 5 kg opła- 
tnie za zaliczką, mniejsze zamó­
wienie nieopłatnie. Orzechy włoskie 
5 kg 10 K, jabłka 5 kg 4 K, o- 
płatnio za zaliczką wysyła T. Cha- 
Itupka, Syeteo, Czechr 7999 2 7

Tani
stroiciel fortepianów

1 p i a a i a  poleca się do stro­
jenia^— Zgłoszenia przyjmuje 
„Tania Kuchnia" w Krakowie, 
ul. Gołębia (róg W iśłnej) od 
£. 11— 3 po poł. 7306 8 0

M iqsfi i  c£$lącizzq
codziennie świeże, bardzo piękne, 
w 5-kilowyeh koszyczkach, opłatnia 
za zaliczką 13 K 50 h rozsyłają i 
o zamówienia proszą Ullman i Ko- 
hane, Gromnik. 7918 5 5

l i i i i i l i i i i
biegły rachmistrz, korespon­
dent p o lsk o -g io m ieck i, zmieni 

osadę. Zgłoszenia pud SłP?a« 
c a  i  t a l s a t ”  prayimuje Ad­
m inistracja „N. Reformy". 

8004 3 3

• K u p i ę
j^Oalnię i sypialnię bardzo ładną, w 
zupełnie dobrym stanie. Zgłoszenia 
pod S, P , przyjmują J . liopcas i 
A. Salomonowa, ul. Szczepańska 9. 

8039 2 2
Ai*~ "ySznlopT) pryyzwoic’0 dtyj obuwanego

1 kawelcł’,"kiego
ew entualnie z łazienką. W ymagane 
osobne wejście. Zgłoszenia pod „!n- 
ży risr11 przyjmują Administraeya 
.N, Reformy1-. g o i l  2 2

i t t  f  m  f p |
>̂6 l a l e

po 64 K za 100 kg zaraz do 
sprzedania. —  Zgłoszenia pod 
D. 112 przyjmuje Admiuistra- 
cya „N. Reformy". 8024 s 3

^rakTyhaniz magazynowego
poszukuje Biuro sprzedaży maszyn 
i przyborów technicznych, nl. I>’lo- 
ryańska Nr. 53. 7934 3 6

ISO lo szcaptii
Nr 3—1V, po K G uO za kilo zaraz 
do sprzedania. Zgłoszenia list. pod 

P . 8 0  przyjmuje Administraeya 
„N. Reformy11. 8023 2 3

S e r  l i s i m i  i
(Eidaraer) v/ większych ilo­
ściach, poleca firma ES. S ta iSer, 
magazyn uniwersalny, Ż a k a -
p a a e . £020 3 4

13 l i i i l i  i w ® !
poszukuję c h l s p c a ,  który 
amie się obchodzić z apara­
tem, od 1 grudnia 1915, jako 
praktykanta z płacą 14 ko­
ron miesięcznie i całem otrzy­
maniem. Zgłoszenia: J ó a c !  
i l le ls sa n & ro w ic z , Jo i-d a -
n ó w .  7980 3 3

o tr z y ra a ls n s  na składnicę tytoniu 
i tra iikę z dniom 1 grudnia i po­
trzebuję spóliiika z potrzebnym do 
tego interesu funduszem. Zgłosze­
nia p’semne pod A. KU. $50  przyj­
mują Administraeya ,,N. Reformy*.

8026 3 3

kara wyższy, udziela lekcyj 
gry  na fortepianie. Dl. Sobie­
skiego 1. 6, parter, na lewo.

'6980 20 0

zwinnych robotników do zie­
lonych koszów przyjmie J a n  
Ż u re k ,  wyrób koszyków w 
E s m a rs w i©  (Śląsk austr.). 
Dobra płaca. Koszta podróży 
zwracam. 7996 3 3

750 przyjaździe) z ewaknaoyi. po 
szuknj? zajęcia jako gospody­

ni, do kawiarni inb restauracji, ja ­
ko kasjerka  inb do dzieci; mogę 
udzielać początków nauki, znam 
język niemiecki i rachunkowość, 
uiuię szyć bieliznę i znam trochę 
krawieozyznę. ijJugnletnie bardzo
dobre świadectwa. Zgłoszenia pod 
„Z ew zkuacyr nrzyjmnje Admin. 
,,N. R eform y. 8029 2 2

II! ?8lacy!!!
ricrwsrorręiny polski lekarz tler,- 
d y s ta  B r Z . oidynnjo leczniczo 
i wykonuje roboty (echitictue za 
skromncni liouoraryum. W iedeu, 1., 
SpiegelgaE.-e (tuż oook Grabenu) 
Nr 13, I I1/9. Telefon 20/5111, Or­
dynacja od godziny 2—6, w nie­
dziele cd 9 —J2 rano. 6340 20 20

3 ? I E 3 S
.,wiiczurt:, 9-micsięczny, do sprze­
dania za 100 K. Zgłoszenia list. 
pod „Wiiezek11 przyjmnjo Administr 
„N. Reformy11. 2 2

i  p i l
Awsmorgowyiń i polem 12 morgów 

Krakowei^i m inut od K ja  
Łu, e!o w y ^ a i e ^ a w i a a ł a  na ko- 
izrfitnych warunkach. Zgłoszenia 
pod J, P, K. 2&i przyjmuje Adm. 
„X. Reformy“• 7flti5 5 5

Osi z eirê Bi
4000 sążui za 17.000 kor., biizko 
tramwaju sprzedam. J . Ropski. Biu­
ro' sprzedaży nudności, israków. ul. 
Szewska 5. 8028 2 3

Im io iisśia
2 pokojo i kuchnia, przedpokój i 
łazienka; elektryka. Ul. Lubomir­
sk ich -47. ‘ 8053 2 3

Przed!

musimy się tent bardziej sfrzedz, że teraz rozmaite zakaźne choroby, jak : 
szkarlatyna, odra, ospa, uhoiera, tyfus występują ze wzmożoną siłą. Dlatego

n ż jrw a ć  w szę& zi?
gdzie takie choroby występnją, dobrego środka dezynfekcyjnego, który 
musi być w potrzebie pod ręką w każdym domn. Najodpowiedniejszym 
środkiem dezynfekcyjnym teraźniejszości, wedłng doświadczeń instytutów 
proh Lofflera, Liebreicha, Proskauera, di Yestea, Vasa, Pfeiffera, Yertuna 
Pertika i t. d., jest bezsprzecznie 
4

który bezwonny, nie trujący i tan i jest do nabycia w każdej apteoe 
i drogueryi w oryginalnych flaszkach (z zielonego szkła) za 90 h. Dzia­
łanie Łysoformu jes t szybkie i pewne, dlatego polecają go wszy6cy 
lekarze do dozynfrkcyi przy łóżku chorego, do utycia ran, wrzodów, do 
antyseptycznych przowiązywań i do przestrzykiwunia.

- D YBŁ0 LY S iFO S lO W E  ^
jest dobrem, łagodnem mydłem toaletowem, zawierającem Lysoform i dzia- 
łająoem antyseotycznie. Można go używać na najwrażliwszą skórę, nawet 
u dzieci i niemowląt. Robi skórę miękką i elastyczną i wytwarza nau 
zwyczaj aromatyczny zapach. Jedna próba wystarczy i każdy będzie 
później używał zawsze tego znakomitego mydlą, które tylko pozorni* 
jest drogie, w użyciu przecież jest bardzo wydatne, bo siarczy 
na dłngo.

K aw alak  3 L cro rta  20  h.

LYSOFORfta SIETOWYc
Jest wodą do ust silnie-antyseptyczną, która usnwa szybko i pewnie 
niemiłą woń, zęby wybiela i konserwuje. Można jej też nżyć do płakania 
gardła przy ta ta rze  krtani, kaszlu i katarze, według lekarskiego zaor­
dynowania. K ilka kropel starozy na szklankę wody. F la s z k a  o r y g i­
n a ln a  kosztuje 1 & 00 tl i nabyć można w każdej apteoe i drogueryi.

Zajmującą książkę pod tytułem : „Zdrowie i dezynfekcja11 wysyła 
na żądania zadarmo i opłatnie chemik IiUBMANN, referent fabryzi 
wyrobów lysoformowyck, Wiedoń, XX., Petraschgasse 4. 4986 12 0

I  H a w sE B  |

I liiilpii WiiiiJi Polsii8
s«ł -Krabewfe.

K a c i ta a r O ły k  K s. B r. Ewangelie. St udyura kryty czoe 
Cena egzempl. broszur. K T — z przesyłką K 7'55

§  Cena egzempl. oprawn. K 8'20 z przesyłką K 8'75
^  « S a 2 » rsk  E s .  Kłizunia o prasie katolickiej.
»  Cena egzempl. broszur. K 3 60 z przesyłką K 405
ę  Cen t egz mpl. oprawn. K 4-60 z przesyłką K 5 05
I  P o p ie iE ? .W .f is ,Gyłi5sSiapvji.*,sasaw ski.Pam iętniki.
»  Dwa tomy. — Cena K 6'—, z przesyłką K 6-55.
§  Bo nabycia za pcćrcd rl fweia kałtłoj księgarni.
§  7628 3 3

3 « c a « e e ®

udzielają nauki w zakresie wszystkich egzaminów i rygorozów prawni 
czycn. — W łasne skróty w całości do egzaminu fosfor., w części do 
nnyck, Przyjmuje się w ciągu bieżącego miesiąca wpisy na kurs do 
gz. hi stor. i sądowego. Osobno lekcje na żądanie.

. Zgłoszenia od 8— 5 p0 południu ■ 7991 2 5

:• , i i -  ■ i f  ś i i i i s r a  • S a t a a e i ® ' '
Mrakśs, Lsrslaisfea i." 3.

WssslM© jfeaprswy
okulsrów i cwikiorów, wstawianie 
szkieł i t. p. wykonuje najstaranniej 
tanio i szybko fi . K 3 £ 38 2 7  2 , 
o p ty k  i aaechaKlfe w Kcakowie, 
ul. iiarw óiicka S‘j. uo5o io uj

Owa faoae kacyki
z puszarkami i z ładnym wóze- 
ezkiem do sprzodonia u Zofii Het- 
per w Babalcch, p. Padew, (ralicya. 

7976 4 6

LA . . . .
z d u ż ą  p r a k ty k ą  w  Szpitala 
k u je  z a ję c ia  p rzy  chorych, nawet 
p rzy  z a k a ź n y c h . Z g ło szen ia : Pielę, 
nniarka, Kraków. Z w ie rzy n iec k a  4 
£ p. Podworktej. 8.l42 2 3

W I I i M n y
lf)0 morgów na wyroby koszykar­
skie, na la t 3 do cięcia sprzeda 
A dm inistracja dóbr Bulowice, p. 
Kęty. 8016 2 5

• JłliS lM i pfM
,03'zitknjo posady kandydata

notaryalnego. Zgłoszenia list. 
pod !,E a3 i!lyd3 i‘i przyjmu; 
Administracja „N. Reformy 

6608 13 0 J

|Zą3ca rolnik, . l a t  33. żonaty,
 . obeznany gruntownio z uprawą
i nawożeniem roli, hodowlą inwen­
tarza, p lan tacją  buraków cukrowych, 
oraz nasienia tychże, hodowlą kar­
pi, oraz mogący „ pro wadzić jedno­
cześnie gospodarstwo leśne, prszn- 
itujo posr-dy za ordynaryę w mię­
kszym lub średnim folwarku w Król. 
Polakiem lub w G alicji od 1-go 
stycznia 1918 r.- Zgłoszenia pod 
adresem: Król. Polskie, obwód Mie­
chów, w Proszowicach dla Ł. H.

7890 3 3

H s s z J f i& a a i  .
korepetycji z niższycl klas gttnn.. 
oraz szk ł ludowych. Poic-jmę s ę 
również nauki i konwersacyi języ­
ka niemieckiego. Ogłoszenia pisomno 
pod R. R. 14 przyjmujo Administr. 
„N. Reformy11. 8038

jjTgtłl 4557-5
potrzebna jest panna w wie­
ku 18—25 lat, mieszkająca 
w Krakowie. Znaji/mość ob­
cych języków pożądana. — 
Zgłoszenia przyjmuje Admini- 
stracya'„Nowej Reformy" pod 
„Listopad IM’5 .̂ 70es 3 o

ń w o s s 1!

(Bracia Alfcerianie) 
posługujący ubogim

<0 Era&owle, EasSmierz, $s!Isa Kfalsowska 1. 43 
Telefon 3213

sprzedają najpowszechniej używane meble gięte, wyplatane 
łub z siedzeniem deszczułkowem, t. j. krzesła, fotele, kanapy, 

bujanki, taborety biurowe i salonowe.
Również przyjmują krzesła do wyplatania, naprawy 

i politurowania.
Krzesła i stały do wypożyczania są na składzie. 
Wycieraczki kokosowe, oraz własnego wyrobu pleciono 

trzcinowe, w różnych wielkościach.
Chodniki kokosowe do kościołów, urzędów, na schody, 

korytarze i do przedpokoi. ‘ 27 29 o

O braz*  wy b itn y -h  n m in rzy  p n is id ch  i o bcych , zegar*  s ta re , 
m cido  a n ty c z n e , s t o ą  po c t l a a ę  i s z k ło  b iż u t e r .ę  s ta r ą ,  m a ­
sz y n y  do p isa isia , m on ty  i m ed a le  i t. p. sp rz e d a je  ta u io  „fio  
ro te u m " , K ra k ó w , ul. św . T o m a sz a  1. 20 . 6522 21 o

|  Nieprzemakalne onuck'
@ z podeszwą z sukna oleinowego, jako ochrona przed 

wilgocią i zimnem, przed przeziębieniem i chorobą na­
wet podczas największej sloty. 1 para 45 cm* 2 K

83 h za pobraniem. * ®
^  Odsprzedawcom opust. 8008 3 3  ^
X I-TAfoKlL, F L A S C H N B R  g

Wyrób plecaków, worków do spania, kapnz, płaszczy, @ 
płacht nieprzemakalnych 1 derek na konie. @

J**J0 XJJmIA-!L'O'S (C L S E fC J K C Y ). ©

suwwdsa ciiiffcii i m»~
yv m ie jscu , ja k  i w  o k o lic a c h , p o le c a ją  się  d o ­

b r z e  w y SZk o lo n e  S io s tr y . 8022 2 3

ś a s S a  2 S , 1 p .

Spółka spożywcza
w  S & a w i u i e

p o s z u k u je  M e r o w E i i l i a  s S s S e p is  ko lon ial-* 
n e g o  o d  d n ia  1  s t y c z a i a a  1 0 1 6 ,  z k a u c y ą  
2 0 0 0  k o ro n .

Z g ło s z e n ia  d o  d n ia  1 5 . g r a a l E a la  1 6 1 5  
p o d  a d re se m : E S a p y a n  K w i e c i u s l i i ,  S k a -  
wSsissi# 8031 2 o

pnsi n i. B iM i9 S. 4.
Oddzielne pokoje na IV piętrze zaraz. 5600 35 o

t s J f ®

Wydawoiolwo artystycznych kart pocztowych
Kraków, ulica SzeY/slta 17

poleca:
najwieksiy wybór k a it pocztowych wedle reprodukcji najzuakomitszych 
artystów polskich. — 1’onadto posiada tysiące wzorów artystycznych 
wydawnictw obcych, jak : angielskich, bułgarskich, czeskich, francuskich, 
niemieckich i włoskich, oraz reprodukcje Galoryi drezdeńskiej. Codzien­
nie otrzymuje nowośoi wydawnictw artystycz., tak  krajowych, jak  i *a- 
granieznyck. — Ilustrowany katalog własnych wydawnictw wysyłam 
za nadesłaniem 1 K  45 h. 7249 3 8

Drukarnia Literacka w Kiakowic. ul. Jagiellońska L. 10 Rządca drukarni L. K. Górski.


